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Jchodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
Wyjątkiem poniedziałków i dni poświą- 
tecznych. | 
Przedpłatz wynosi: 


UEJSCOWA kwartalnie „ 4 złr. bO cent. 
miesięcznie 1 50 


miejscowa m 4a wą | = 
Z przesyłką pocztową: 

w państwie austrjackiem . 6 złr. — ct. 
do Prus i Rzeszy niemieckiej . ; 


„» Francji . 


O tdk ao a. 7 złr 

Belgii i Szwajcacji . . s=. "Po 3 

. włoch, Turcji i księt. Naddu. ba 
a Serbii. , « -. « « « » | 


Numer pojedynczy kosztuje 10 centów. 
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0d administracji. 
Prenumerata na „Gazetę Narodową“ 


wynosi : 
na prowincji: 
kwartalnie 6 złr, 
miesięcznie 7 "ATE 
we Lwowie: 
kwartalnie 4 zł. 50 ct. 
miesięcznie . y J 107 Wy 


Duia 10. maja r. b. wy- 
itla nakładem towarzystwa przemy” 
Nowego 


Karta teatru wojny 1877. 


Dla prenumerztorów „(Gazety Na- 
rodowej“ egzemp. czarnym dr. 10 ct., 
©łorowane 20 ct. 
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Lwów d. 12. maja. | 
iwa i wina. „Zapomniał mowca, że trunki są pro- 
,duktem znakomitej w gospodarstwie narodowem 


ianowicie o odesłaniu projektu ustawy o 10. | wartości) a ich używanie stało się potrzebą. To 


__._ Telegraf przyniósł nam jedynie początek po- 
edzenia wiedeńskiej Izby posłów z d. 8. b. m., 


ie napowrót do komisji. Powiedzieliśmy, że 
Klesłanie to równa się pogrzebaniu tej ustawy, 
lie inaczej też pojmują je będące w ręku żydów 
zienniki wiedeńskie. Nowa Pressc powiada, że jest 
to odłożeniena ruski miesiąc, i że się tym sposobem 
Prawodawczą reputację [Izby posłów uratuje, 
l dodaje: „Osoby, wtajemniczone w zakulisowe hi- 
storje parlamentarne zapewniają, że odesłania 
Projektu napowrót do komisji już przy rozpra- 
Wie ogólnej jedynie dlatego nie uchwalono, aby 
lie zadać jawnej klęski rządowi. Był to pomysł 
lubu centmm ; uważano tam tę ustawę za nie- 
możliwą dc przyjęcia i uchwalono w rozprawie 
y nej przyjąć ją, ale w szczegółowej odroczyć. 
samej rzeczy jeden z menerów tego klubu, 
Postawił do $. 1. wniosek odraczający." | 
Tak się to igra z najżywotniejszemi intere 
sami ludóv w Przedlitawii. Ludów — bo jak 
Wiemy zażąlano już rozciągnięcia ustaw przeciw 
chwie nieylko na Galicję i Bukowinę. Ale — 
W ręku „Aliance israelite* spoczywają wszyst- 
kie giełdy, a w ręku giełd wszystkie pożyczki 
i t. p. — awięc... reszty domyśł się, czytelniku! 
Nastągło drugie czytanie projektu ustawy 
Przeciw pijaństwu w Galicji i na Bu- 
owinie. V rozprawie ogólnej p. Seutter 
Wniósł o oesłanie projektu napowrót do komisji, 
dla wyrzucnia $$. 2, 3, 4, 5 i zastąpienia ich 
lunemi, mnej dotkliwemi, P. Hónigsmann, 
nie mogąc mprzeczyć, że podobna ustawa istnie- 
Je we Franji, zażądał, aby podobnie, jak tam. 
obowiązywaa Austrję całą, a nie pojedyncze pro- 
Wincje. Woa on, że ograniczając ją do Galicji, 
lapiętnowałby się tem kraj (jak p. H. kocha 
i0nor Galici!); że ustawa ta jest tylko napa- 
Ścią na jedn gałąż zarobku (t. j. na arędarzy), 
liczną; :e w ogóle ustawa ta stol w ścisłym 
Związku z utawą o lichwie. W końcu zapowia 
4 poprawk Przeciw Seutierowi przemówił z 
zapałem ks Krasicki (z klubu Russkich); 
Wykazując © końcu mianowicie, że sama szkoła 
Nie pomoże przeciw pijaństwu, bo nietylko cie- 


konika krakowska. 


Kraków d. 8. maja, 


„My, zyczajni śmiertelnicy krakowscy, od- 
byliśmy ja: spowiedź wielkanocną, kończymy 
pokutę odeztując Czas ze skruchą i namaszcze- 

em i gotwiśmy grzeszyć na nowo. Inna rzecz 
z naszemi cklopami społecznemi, jakiemi są A- 
demia, Bnk galicyjski, Stowarzyszenie nau- 
Czycielek, Pwarzystwo wzajemnych ubezpieczeń 
kredytów, które dopiero w tych dniach przy- 
Stąpiły lub rzystąpią ze skruchą do konfesjona- 
opinii pulicznej. Co Akademia powiedziała, 
fuż wiecie 2 sprawozdań, co p. Siemieński na- 

Badar o ksisiu Józefie Poniatowskim, to dowie- 

my się po wdrukowaniu tej rozprawy, albowiem 

Wśród natłou publiczności i słabego głosu sza- 

Rownego ezinka niepodobna było nic zrozumieć. 

« cv zrobiłk Akademia z deficytem dwunastu 

andydatów do nieśmiertelności, o tem wiedzą 

Nieobecni icł koledzy, których niepodobna zgro- 

madzić nara, aby swoje głosy podali. Podkre- 

lone saldo kademiekie stoi wciąż niewyrówna- 

Re, a tymcasem wzdychający aspiranci wypa- 

oczy ni Barany i znudzą pana Boga śpie- 

Waniem litaij podczas majowego nabożeństwa. 

Jeżeli sze grzechy były ciężkie w tym ro- 
W, to szarwnego Banku galicyjskiego jeszcze 
bno cięsze; biedaczysko nie mógł swobodnie 
cować, goro mu takie fartuszki jak organi- 
zacja sądowictwa w Królestwie, konwencje kar 
Owe, słoy jesienne 1 zgniłe belki w nowych 
domach przszkadzały. ` Je. 
Wszyskin tym, którzy nie byli na ogólnem 
raniu  fowirzystwa kredytowego miejskiego 

e Lwowt, a roskoszowali się dywidendą Ban- 

R hipotecznego jakże nieszczęśliwą wyda się 

ina rzeczywistych akcjonarjuszów tutejszego 

Banku, giy usłyszei z gardła dyrekcji skromne 

WAN na ich udział a wartość tego udziału nie- 

stety reprezentują odziennie w kurscetlach Cza- 

, cztery poziome :reski, umieszczone w rubry- 
te, „żądają i dają“. Prostaczkowie krakowscy, 

Gi właśnie, co na zGraniu niedzielnem u maj- 
qę Stra Markiewicza dysptowali 0 założeniu Nowin 
wojennych, tak sobie ę rzecz skonkludowali, że 

Edyby Bank za owe 1,800.000 guldenów 1 za 
` 000 będących do wspozycji jego w National 
+anku kupił od swego syna Galicyjskiego Za- 
sadu kredytowego list zastawne, i siedział na 
ek jak Boruta w lchach łęczyckiego zamku, 

+) Nawet nie eskontują weksli na 9'/,, jeszcze 
(BY Tej, akcjonarjaszom wypłacił. Ale cóż? ci 
Sbodzy duchem, którzy umieją urządzać transpa- 
, Ge wiedaą, de i takie po- 


| E finansowe potrzebią także transparentów 


mni ludzie temu nałogowi się oddają. 


„Nie już| bną zmianą cała ustawa została w drugiem czy- 


jako ksiądz, ale jako lojalny obywatel Austzji|taniu przyjętą. Trzecie czytanie miało nastąpić 
proszę panów o przyjęcie tej ustawy.“ (Oklaski). | wczoraj. 


Przeciw Honigsmannowi zabrał głos p. Krze- 


czunowicez (podajemy przeważnie za sprawo-| Izba posłów 


zdawcą Czasu): 


„Po przemówieniu ks. Krasickiego niewiele | stępujących członków: Od węgierskiej Izby pa- 


mam dorzucić. Nie chcę, ażeby ksiądz pozostał 
Sam jeden w odparciu tego zdania (p. Senttera), 
iż w szkołach potrzeba mniej katechizmu, a wię- 
cej nauki rachunków. Otóż i ja muszę stanow- 
cao za tem się oświadczyć, że nauka religii, mo- 
ralności jest w szkole najpotrzebniejszą. Ostatni 
mowca (Hónigsmann) stawiał wniosek o odrocze- 
nie obrad nad tą ustawą, jako będącą w związku 
z ustawą przeciw lichwie, którą Izba odesłała do 
komisji. I ja także mniemam, Że między temi 
dwiema ustawami jest związek, ale tylko taki, 
iż obie są zwrócone przeciw postępkom niemo- 
ralnym. (Brawo!) Jeżeli jednak ustawę przeciw 
lichwie odesłano do komisji, jeżeli ją narażono 
na niebezpieczeństwo odroczenia na zawsze, to 
jeszcze z tego nie wypływa, aby z ustawą prze- 
eiw pijaństwu w podobny sposób postąpić. Mow- 
ca ostatni mniema, że ta ustawa nie jest właści- 
wą ustawą przeciw pijaństwu, lecz powinnaby 
być skierowana przeciw trunkom rozpajającym, 
że przeto należałoby właściwie zakazać produk- 
cji trunków, więc może nietylko wódki, ale i pie 


iteż nie przeciw trunkom, nie przeciw używaniu 
trunków, ale przeciw ich nadużyciu wymierzoną 
jest ustawa. Mowca sądzi, że jeżeli ustawa jest 
dobrą, powinna być wydana dla wszystkich pro- 
wincyj, a nie dla samej Galicji i Bukowiny, któ- 
re taką ustawą, dla nich jedynie wydaną, będą 
napiętnowane jako najniemoralniejsze. Ja jednak 
nie powstydzę się przyjąć dla Galicji piętno, któ- 
re nałożyła sobie Francja ustawą przeciw pijań- 
stwu. Dlaczego, pyta p. Hónigsmann, wydawać 
tę ustawę dla samej Galicji? Oto dlatego, że ten 
kraj, że jego reprezentacja żąda tej ustawy. Pa- 
nowie! jeżeli w waszem centralizowaniu już tak 
daleko zaszliście, że nawet takie policyjne usta- 
wy do Rady państwa wciągacie, powinniście te- 
dy poczuwać się do obowiązku dać ustawę taką 
krajowi, który jej żąda, którego reprezentacja 
jednogłośnie tę ustawę uznała za potrzebną. Pro- 
szę was przeto, ażebyście ustawę z komisji wnie- 
sioną w całej przyjęli osuowie.* (Brawo z pra- 
wiey.) 

Po p. Krzeczunowiczu przemówił sprawo- 
zdawca p. Haase. „Ustawodawstwo musi tam 
wkroczyć, gdzie tego stosunki bądź to w pewnej 
prowincji, bądź w całem państwie wymagają. 
Liczne petycje, Rady gminne, powiatowe, sejm, 
rząd żądają tej ustawy. Gdyby ta ustawa w sa- 
mej rzeczy kraj piętnować miała, to ostatecznie 
każda ustawa karna byłaby hańbą dla człowie- 
czeństwa, a tak przecie nie jest. Odesłać tę u- 
stawę do komisji, znaczy, wezwać komisję, aby 
coś przeciwnego przedłożyła” i t. d. 

Odraczający wniosek Seuttera został odrzu- 
cony, i przystąpiono do rozprawy szczegółowej. 
P. Menger postawił popaawkę, aby w $. 1. w 
ust. 2. przy wyrazach „lub nieletnim... Szynkują* 
dodać „widocznie nieletnim*. Poprawkę tę 
przyjął minister sprawiedliwości, p. Glaser, przy- 
jęła ją i komisja, jakoż i Izba ją przyjęła, Po- 
prawki p. Hónigsmana do §. 1. i 2, tu- 
dzież aby ustawa ta całą Przedlitawię objęła, 
nie uzyskały nawet poparcia. Z powyższą dro: 


7” (różnych rad i dyrekcyj. A któżby parcelował za-j 


kupione dobra, któżby reperował nowe domy, 
któżby pozował na dyrektora, umiejąc po trzech- 
dniowej w skupieniu finansowego ducha nauce, 
tak zgrabnie schować owe pp. pod skrzydła wiel- 
kiej litery nazwiska, że prostaczkowie nie biorą 
to za prokurę. Dobrze, że szanowny założyciel 
Kurc nie może słyszeć tego sprawozdania — u- 
marłby powtórnie; ale za to ksiądz Golian try- 
umfuje, jego prorocza opinia o zdolnościach finan- 
sowych współpracowników, wygłoszona w mowie 
pogrzebowej tego przedsiębiorczego człowieka, 
została potwierdzoną. Niewiernych odsyłamy do 
drukowanego egzemplarza tej egzorty. 

Stowarzyszenie nauczycielek, znowu co in- 
nego: zobaczywszy, że wszystkie składki stowa- 
rzyszonych poszły na administrację tej areypo- 
żytecznej instytucji, postawiło sobie pytanie : 
„czy nos dla tabakiery, czy tabakiera dla nosa?* 
Kobiety, trzeba przyznać, lepszą mają logikę od 
akcjonarjuszy banków, i zawważywszy, iż temu 
nosowi, który się nazywa administracją, nie mo- 
gą ciągle dostarczać tabaki, za jednym zama- 
chem zniosły wszystkie posady płatne, zniosły 
biura, kazały sprzedać manatki, fundusz zamie- 
niły w żelazo, i dzięki tej operacji, nie będą po- 
urzebowały zapomóg z Gosudarstwennego banku 
w Petersburgu, i organ ich, który sobie założą 
przy ulicy Różanej, nie będzie potrzebował jak 
ich patrjotyczny sąsiad lawirować między Ojcem 
świętym a białym carem i używać Turków na 
torpedy polityczne. 

W tem miejscu musimy podnieść, że od nie- 
jakiego czasu nie udają się nam w Krakowie 
torpedy; założyliśmy taką pod Studzińskiego 
przy wyborze do Rady szkolnej, i choć szanowny 
prelegent o poezji romantycznej, całą godzinę z 
gorącą wymową ustawiał ją pod Radę miejską, 
torpeda nie wypaliła! Dalej, opanowaliśmy jako 
redaktorowie i korespondenci wszystkie morza 
czasopism polskich, aby nie dopuścić torpedy 
krytycznej na teatr krakowski, a tymczasem 
teatr pusty, nawet gracjonaliści chodzić nie 
chcą. Gdyby nie Rychter.. ale dajmy pokój tym 
przypuszczeniom. Pewien pan, rozpościerający 
swą władzę nad Krakowem, podsadził torpedę 
pod statuty Towarzystwa strzeleckiego, ale znów 
tak się zapalił do reorganizacji naszych strzel- 
ców, że nieostrożnie sam. się zaczepił o ową tor- 
pedę i wyleciał. My krakowska klika wiele mo- 
żemy jak chcemy. 

Prawdziwy szał niszczenia opanował teraz 
plac krakowski, Czasowi zachciało się wydawać 
w niedzielę i święta o drugiej godzinie po połu- 
dniu nadzwyczajna dodatki. Starowina po Śmierci 
$. p. Mana, kompletnie stracił głowę, zapomnia- 
MkSzy. © Towarzystwie święcenia. piędzieli. , Jak 
to? o godzinie drugiej otwierać kantor admini- 


Dnia 8. b. m. w końcu przedsięwzięia też 
wybór do deputacji regniko- 
larnej. Deputacja ta składać się będzie z na- 


nów: arcybs. Haynald, hr. Wiktor Zichy-Ferraris, 
Wład. Szógenyi, bar. Władysław  Majthenyi, 
hr. A. Szecsen; zastępca hr, Wład. Csaky. 
Od węgiersk. Izby posłów: Szczepan Bitto, A, 
Csengery, M. Falk, P. Moricz, P. Somssich, J. 
Szlavy, P. Szontagh, br. Banhidy, br. Sennyey, 
A. Jakies. Od przedłitawskiej Izby panów: Ar- 
neith, Hasner, Plener, br. Winterstein, br. Wrbna. 
Od przediitawskiej Izby posłów: Demel, br. 
Kichhoff, Grocholski, Gros (z Lincu), Herbst, 
hr. Hohenwarth. br. Hopfen, Klier, Sturm, br. 
Waiterskirchen. 

Otrzymał był jeszcze absolutną większość 
głosów Giskra, ale liczba członków już była za- 
pełnioną, Utrzymała się lista, ułożona przez cen- 
trum, starych postępowców i prawicę ; lewica 
poniosła klęskę. Deutsch-boóhmaków jest siedmiu, 
a z p. Demlem ośmiu. Żadnego nie mają repre- 
zentania w deputacji regnikolarnej : + Dalmacja. 
Tryest, Istrja, Gorycja, Karyntja, Tyrol, Vorarl- 
berg, Dolna Austrja i Bukowina. 

Dnia 18. bm. ma być Rada państwa 
z powodu Zielonych śwłąt do końca maja odro- 
czoną. Komisje jednak będą przez ten czas pra- 
cować. 

, „Dnia 8. bm. przybył do Wiednia węgierski 
minister handlu, p. Trefort, dla naradzenia 
się z p. Chlumeitzkim w sprawie traktatu han- 
dlowo-cłowego z Niemcami, 

Nowomianowany poseł niemiecki przy dwo- 
rze sułtana, książę Reuss przybył d. 7. 
bm. do Wiednia, i dzisiaj miał w Tryeście wsiąść 
na okręt, wraz z posłem austrjackim, hr. Zi- 
chym, udając się do Stambułu. 

Za berlińskim korespondentem Pester Lloyda 
powtórzył Fremdenblatt bez podania źródła, a za- 
tem Jako swoją także wiadomość, że hr. Zichy 
ma w Stambule oświadczyć, że w danym razie 
wojska austrjackie zajmą Bośnię a może i Ser- 
bię. Wiadomości tej zaprzeczył Pester Lloyd; 
wszelako Hremdenblatt zapewnia, że w Serbii 
gotują się, choć nie ze strony rządu i księcia, do 
wmięszania się w wojnę na rzecz Moskwy, i że 
wtym razie Austrja uważałuby interesa swoje za 
zagrożone, i zajęłaby taką część Serbii, aby zi- 
szezenie zamiaru tego stało się niemożliwem. 
Nowa Presse oświadcza jednak, że to próżne bą: 
ki, bo w Serbii nikt nie myśli o ruchach. 

Objażdżka arcyks. Albrechta po Sla- 
wonii i Kroacji zamieniła się w objazd tryum- 
falny. W Osieku, Diakowarze cała ludność, wszyst- 
kie stany z duchowieństwem przyjmowały go z 
największym zapałem, a Zagrzeb starał się je- 
szcze je prześcignąć. Wyprawiono mu oraz ol- 
brzymią owację z pochodniami, tudzież świetną 
illuminację, przyczem i pomnik Jellaczyca prze- 
pysznie oŚwietlono. Jak wiadomo, arcyksiążę 
marszałek uchodzi za zwolennika Moskwy, ale 
nie dlatego z takim zapałem przyjmowali go 
Kroaci, ani też właściwie dla demonstrowania 
przeciw turkofiiskim manifestacjom Madiarów, 
tylko dlatego, że arcyks, Albrecht jest za oku- 
pacją Bośnii i Hercegowiny, za którą musiałoby 
pójść spełnienie najwyższego marzenia Kroatów — 
‘tj. utworzenie obok Węgier i Przedlitawii oso- 

'bnej wielkiej Kroacji pod berłem Habsburgów. 


„O manifeście młodzieży kroackiej z powodu przy- 


ści człowieka i narodu nie bardzo sie jakoś do- 


Rok XVWE. 


bycia arcyks. Albrechta wspominamy w , 


Wiadm.* 


| 


W słowiańskim rodzie wyobrażenie o godno- 


tąd utwierdziło. Policzek dany prędko się zapo- 
mina,  sponiewieranie . honoru narodowego. prze: 
chodzi bez śladu w powszechnem oburzeniu. Przy- 
kre te słowa o plemieniu, do którego i my nale- 
żymy, natchnął nam widok stosunku słowiańskich 
narodów do Moskwy, a szczególniej też to wszyst- 
ko, co się dzisiaj w Serbii robi. Pamiętają wszy- 
scy jeszcze nazwanie całego narodu serbskiego 
tchórzowskim przez cara, i owe liczne ar- 
tykuły gazet moskiewskich, które na Serbach nie 
zostawiły czci i dobrego imienia; pamiętają je- 
szcze wszyscy owe nadużycia moskiewskich echo- 
iników, wysłanyck przez cara do Serbii, podczas 
ostatniej wojny serbsko-tureckiej, i zdradę serb- 
skiej sprawy przez Moskali. Zdawało się, że po 
tem wszystkiem jů% się nie nawiążą dobre sto- 
sunki pomiędzy sponiewieranymi i wyzyskiwany- 
mi Serbami, a ich protektorami traktującymi 
Serbów podobnie, jak Bojar moskiewski traktuje 
swoich poddanych. sle dosyć było wysłania, Fa- 
diejewa » torbą dobrze wypchaną rublami do 
Belgradu, i zmienienia tonu dzienników moskiew- 
skich w pisaniu o Serbach, ażeby wszystkie po- 
liczki, obrazy i zdrady były przez Serbów zapo- 
mniane. Gdy się to wszystko rozważy, wstyd bie- 
rze, iż się należy do plemienia, które za nia ma 
godność narodową, a którego aspiracje do wolne- 
ści, objawiają się w czynach podłego niewolnie- 
twa. Ażeby nas nie posądzono o przesadę, musi- 
my się cokolwiek cofnąć do niedawnej przeszło- 
ści ostatniego miesiąca, i ażeby nawiązać wypad- 
ki, jakich prawdopodobnie Serbia będzie nie dłu- 
go widownią, z tem, co o Serbach donostiiśmy, 
musimy za innemi dziennikami opisać ową nagłą, 
i jakby laseczką czarnoksięską wywołaną zmianę 
w usposobieniu Serbów dla Moskali. I tak serb- 
skie dzienniki nazywają już teraz cara „Słowiań- 
skim carem*. Głównie, jak z dzienników mo- 
skiewskich się dowiadujemy. agitacja moskiewska 
w obecnej chwili skierowana na Serbię. Kieruje 
nią dobroczynne w Moskwie słowiańskie towa- 
rzystwo. Bawi tam znany słowianofl jenerał Fa- 
diejew, na cześć którege w dzień wypowiedzenia 
przez Moskwę wojny dawał urzędowy obiad ks, 
Milan. Na nim wnoszono toasty za pomyślność 
moskiewskiego oręża. Białogród zaś w dniu tym- 
że cały był poruszony. Urzędnicy opuścili biura, 
przemysłowcy warstaty, i wszystko eo żyło. jak 
piszą dzienniki moskiewskie, zbiegło się przed 
domem poselstwa moskiewskiego na ulicy ks. Mi- 
luna. Wszystkie prawie domy powywieszały cho- 
rągwie moskiewskie, i pokryły się dywanami 
Przed poselstwem moskiewskiem licznie zgroma- 
dzony lud śpiewał pieśni moskiewskie i okrzyki- 
wał: „Żywio car!“ Następnie udał się przed pa- 
łac księżęcy, i zmusił księcia Milana i ks. Na- 
talię do wyjścia na bałkon. Muzyka zagrała 
hymn: „Boże cara chrani* — książę zdjął Kask, 
i z odkrytą głową wysłuchał przy okrzykach io- 
klaskach ludu, rzeczonego hymnu. 

Następnie cały ten kilkotysigezny lud udał 
się do cytadeli i tam jeden z obecnych wszedł 


Przedpiatę i ogłoszenia przyjmują: hA 
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Narodowej” Flac Halicki w pałacu W. 
Ulanieckich. Ogłoszenia w PARYŻ: przyj- 
muje wyłącznie dla „Gazety Nar.“ ajencia jan 
Adama, Correfour de la Croix, Rouge 2. prenume- 
ratę zaś p. pułkownik Raczkowski, Fauboug, Pei- 
senniere 33. W WIEDNIU pp. Haasenstein et Vogler, 
nr. 10 Wallfischgasge, A. Oppelik Stadt, Stubenbastej 
2. Rotter et Om. I. Riemerganae 13 i G. L. Deube et 
Cm.1, Maximilianstrasso 3. W FRANKFURCIE: nsd 
Menem w Hambnrgu pp. Hzasenstoiu vt Vogler, 
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Ostatn.|fra „A“, nawet u ministra Risticza. Policja ani 


wojsko nie interweniowało wcale. 

Ażeby jednak nie myślano, że owacje owe 
były tylko wybuchem chwilowego entuzjazmu, 
zacytujemy tu słowa jedynego serbskiego dzien- 
nika, organu rządu i inteligencji serbskiej, mia- 
nowicie słowa gazety Istok, które przekonywują, 
iż owe niewolnicze płaszczenie się Serbów przed 
Moskalami, ma przyczynę głębszą w charakterze 
narodu, który po odzyskaniu cząstkowej niepod- 
ległości, nie odzyskał jeszcze poczucia własnej 
godności. Istok pisze:  - = 

„Moskiewska dynastja jest dziedziczką pro- 
grami mającego na celu postawienie na wieży 
świętej Zofji prawosławnego krzyża. Z pomocą 
Bożą car słowiański niezadługo dwanaście milio- 
nów Słowian eewobodzi, a wielkie słowiańskie 
jego posłannictwo jest już w przededniu swojego 
zrealizowania. Świat. będzie uszlachetniony za- 
sadami słowiańskiej cywilizacji. Bałkan stanie 
się wzorem, zkąd wyjdzie odmłodzenie zgniłego 
Zachodu... Za to wszystko już z góry dziękować 
musimy Moskwie, Świętej i potężnej matce Sło 
wiańszczyzny. . W przyszłości Moskwy leży też 
i przyszłość słowiańskiego Świata. * 

Z artykułu tego widzimy, iż owe oswobo- 
dzenie dwunastu milionów Słowian ma na celu 
oderwanie od Austrji przynajmniej sześciu miljo- 
nów, gdyby bowiem Moskwa miała zamiar oswo- 
bodzić tych tylko Słowian, którzy są w Tarcji, 
oswobodziła by ich tylko sześć milionów, albo- 
wiem tyle tylko znajduje się na półwyspie Bał- 
kańskim. Słowa o odrodzeniu zgniłego Zachodu 
są podyktowane przez Fadjejewa, których użył w 
znanej swojej broszurze, zagrażającej Austrji. — 
Fadiejew dokonawszy takiej zmiany w Serbach, 
wyjechał z Belgradu siać ziarna owej słowiań- 
skiej, na niewoli opartej cywilizacji między Buł- 
garami i innemi narodami. Łapie on je wszyst- 
kie na wędkę moskiewskiego zaboru, a tylko je- 
dnych Polaków złapać nie może, którym już ta 
cywilizacja słowiańska obdarła skórę z grzbietu 
i stanęła kością w gardle. Co jednak najważniej- 
szego w tem wszystkiem zaszło i co nas właśnie 
spowodowało do przypomnienia manifestacji serb- 
skiej ostatnich tygodni, to ta okoliczność, iż Fa- 
diejew rzucił na grunt serbski sieć intrygi, któ- 
ra dojrzawszy, wkrótce stanie się bezpośrednim 
powodem do wmięszanie się Austrji w wojnę 
moskiewsko-turecką, W Wiednia zapadła uchwa- 
ła okupacji Serbji na wypadek zerwania pokoju 
zawartego z Turcją przez Serbów, ażeby tym 
sposobem zmusić Serbów do siedzenia cicho. — 
Rząd moskiewski dobrze wie o tej uchwale, je- 
żeli więc wywołuje pomiędzy Serbami podobne 
demonstracje, prowokujące ich do potargania 
traktatu świeżo zawartego i wypowiedzenia woj- 
ny Tarcji, dowód to niewątpliwy, iż w płanio 
jego leży starcie z Austrją. 


Udział Polaków w wojnie 
wschodniej. 
r 


Dziennik czeski wychodzący po nie- 
miecku w Pradze p. t. „Pohtik“ w nr. 123 


na wieżę i zerwał z niej chorągiew turecką i |zamieścił obszerny wstępny artykuł p. t. 


podarł ją w kawałki. — Na miejsce jej zatknię- 
to chorągiew moskiewską. Foczem udał się przed 
dom konsuła angielskiego 1 okrzykiwał: „„Zywio 
carl“ Wieczorem całe miasto Swietnie miało być 
iluminowane. Wszędzie w oknach błyszczała cy- 


nea a O O aa a Ar D e a E A 
stracji i zmuszać inne kantory, aby mimo przy- |równają się średniemu czyuszowi miejskiemu, jsię.. Ze 100 radnych miasta, a ze 150 posłów 


których my w Polsce nic nie wiemy, i prze- 


Versuchung der Polen, w którym 
zwraca się głównie przeciwko papieżowi za 
jakieś mniemane podburzania Polaków, o 


bitej karty, że sklep od 10. do 3. zamknięty, |zwłaszcza jeśli zważymy jak drogim jest ręko- | mieszkających w mieście, niechce się jednej po- 


opuszczali ciężkie żelazne wrzeciądze. Powsze- 
chna trwoga opanowała dziś całe miasto, jakby 
już Moskale bombardować mieli Kraków; jednak 
stał się cud; prezydjum Towarzystwa na ten je- 
den raz i tylko Czasowt udzieliło dyspensę... 
Odetchnęliśmy. 

Z bieżących nowości nie wiele; chyba to, że 
komisja konkursowa poznańska odrzuciła jednemu 
z najznakomitszych tutejszych pisarzy tragedję. 
Widocznie niedługo będzie koniec świata, pier- 
wszorzędne gwiazdy nasze piszą już takie głup- 
stwa, że nie warte nawet czytania. Cóż to bę- 
dzie, z drugo, trzecio, dziesięciorzędnemi, do 
których zalicza się wielu z członków honorowych 
komisji. 

Dalej. doktor Teodor Tripplin zmartwych- 
wstał! Mieliśmy zaszczyt widzieć go i rozmawiać 
z nim. Ten sum, bez żadnej wątpliwości, mie- 
szka w hotelu Drezdeńskim. Zapewniał nas, że 
jedzie na swój pogrzeb do Warszawy, albowiem 
nie wypada mu pozwolić na kompromitację Kło- 
sów, które niedawno jego portret, życiorys i ne- 
krolog umieściły. 

W tej chwili dochodzi mię wiadomość, Że 
duch sławiański u nas się ożywia. sześciu mio- 
dych doktorów za pośrednictwem ambasady mo- 
skiewskiej w Wiedniu, zaofiarowało swoje usługi 
walczącemu 0 swobodę chrześcian  mocarstwu. 
Czy to jest skutkiem ostatniej mowy ojca św. 
do deputacji sabaudzkiej, czy skutkiem rozbu- 
dzonego apetytu na ruble, nie mogłem dociec; 
zdaje się Jednak, Że czysty patrjotyzm wykar- 
miony wspomnianemi medykamenitami jest tego 
przyczyną. Myra 


m 


Nędza na Rusi. 
Skreślił 
Dr. H. Jasieński, 
(Ciąg dalszy). 


M. Pan ruski. 

Otóż dwór ten jako odrębna całość, pobiera 
z dochodów in natura: mieszkanie, opał, ordyna- 
iję, nabiał, ogród i utrzymanie koni, Ekonomiści 
tuzinkowi używają frazesów: że szlachcica nie 
dwór nie kosztuje, ma bowiem na swem majątku 
bezpłatnie wszystko—w to chcieli uwierzyć szlach- 
cice więc uwierzyli, bagatelizują sobie wydatki 
domu „który ich nic nie kosztują* — i operują 
całym dochodem z majątku, Tymczasem koszta 
konserwacji i restauracji, asekuracji i amorty- 
zacji ego budynku, mieszkalnego wraz z oficy- 


nami, Które w innych warunkach byłyby zbędne, 


dzielnik na wsi. Służby dwa razy tyle potrzeba 
jak w mieście, obrobienie i utrzymanie ogrodn 
trzy razy większe pochłania samy, jak dochód 
z warzywa j owoców. Artykuły takzwane korzen- 
ne z doliczeniem kosztów transportu i złej wagi 
mołomiejskiej — znacznie drożąze jak w mieście, 
mięso acz tańsze jednak przez zła jakość a lichą 
Wagę, stanie na równi z ceną wiedeńską. Dodaj- 
my do tego posłańca stałego, konnego, rocznego 
utrzymywanego wyłącznie do posyłek domowych, 
a ujrzymy rachunek niepośledni. 

Dwór wymaga czwórki, raz dla zwyczaju, a 
,powtóre skutkiem dróg, słusznie osławionych. 
Czwórka ta choćby najlichszej jakości, zjada prze- 
ciez owies, 1 potrzebuje sztangreta i chłopca sta- 
jennego. Sześciomiesięczna zima przy kiepskich 


piecach pożera bajeczną ilość drzewa, a dodaj: 


my do tego wydatki na reprezentację, to ujrzy- 
my jak biednym jest ten szlachcic, co tyle wy- 
daje, a co w dodatku wycierpieć musi. Wydatki 
na reprezentację, czyli wydatki połączone z zaj- 
mowaniem. stanowiska spółecznego, są prawdzi- 
wie uciążliwe. Tak zwana „szlachta galicyjska 
I żydzi, tudzież obcokrajowcy mają ten spryt, iż 
się potrafią wykpić z każdego nieustawowego 0- 
bowiązku, pozostają przeto w powiecie tylko te 
domy, które bez szemrania znosząc wszystko, co 
ua ich barki walą, ciągną dalej swą biedę. Zu- 
bożeje chłop, trzeba go zapomódz, ile wesel we 
wsi, tyle darunków i ugoszczeń, — stawią rząd 
telegraf i tu się, trzeba. przyczynić, budują ko- 
ściół, szkołę, cerkiew, plebanią, znów dwór pol- 
ski w pierwszym rzędzie — składki krajowe, 
powiatowe, opierają się o ten sam dwór — sta- 
wiają szkołę żydowską, przebudowują łaźnię, da- 


wodzią dotknięci, kwestarze, kwestarki, tylko w 


dzają gospodarzy — jednem słowem, przed ża-| 
dnym datkiem cofnąć się nie można, a każdemu ' 
gościowi drzwi na Ściężaj otwarte. 

Są to wydatki na wyjątkowem położeniu na- 
szem oparte, ale zawsze wydatki. 

Najuciążliwszem jednak i najdotkliwszem jest 
strata czasu, wynikająca z przeciążenia jednostek 
sprawami publicznemi, Niektórzy z nich nie po- 
słując, nie siedząc w Radzie państwa, są w po- 
wiecie tak zatrudnieni, że zaiste gospodarstwo 
ich znacznie na tem cierpi, za to też neoszlach- 
cice galicyjscy i tu się umieją wykpić, zwalając 
całe brzemie na kilku chętnych. W ostatnich cza- 
sach, publicystyka hasza domagała się od właści- 
ieli więkzz ch współudziału czynnego w spra- 
waćn gmiinych, napatilając Ostio to 'odtiągaaie 


waj szlachcieu — biednym żydom małomiejskim | 
na święta wypada coś posłać — pogorzelcy, po-! 


tych domach znajdą opatrzenie — wszystkie ko- i 
misje rządowe, autońomiczne, gościnnych nawie- | 


łowie przejść snchą nogą po trotoarze do sali 
ogrzanej, wentylowenej, i brać udział w zajmują- 
cych rozprawach, i to nie budzi w pablicystyce 
wrażeń, — od gospodarzy wiejskich zaś żądają, 
by na każde zawołanie, w szczególności w jesieni 
lub zimie, po tych psich drogach milami się cią- 
gnęli na chłopskie rady. Organizacja nasza ad- 
ministracyjna jest tego rodzaju, że każdy najzba- 
wienniejszy wpływ c. k. starosta lub sekretarz 
może sparaliżować. 


Jeżeli więc chcemy lud zreformować, to re- 
formę należy od góry rozpoczynać -— reforma z 
dołu jest pracą Danaid. 'W Radzie gminnej 
brać udział pariamentarny jest mrzonką teore- 
tyków. W chacie chłopskiej znajdą się gospoda- 
rze, radni lub nie radni, rozpoczyna Iwan, że 
jeho żinka na wodzie poznała kaczkę i nuż pra- 
wić historję o „kaczorze i kaczce*, którą sąsiad 
ukradł, « która po kiikotygodniowej niebytności 
trafiła na ścieżkę do ogrodu, a z ogrodu na przy- 
spę itd. Rozpoczyna się kłótnia i jeden drugie- 
mu różne (nieubliżając sławetnym raduikom) zło- 
dziejstwa zarzuca, £ których się okazuje, że rzad- 
ko który czysty! Na kazdem posiedzeniu chłop 
prezentuje rozbity czerep alias głowę swoją, wójt 
wali po gębie aż odgłos idzie — i to się nazy- 
wa „Rada“. Ciekawy jestem, czy który z panów 
redaktorów wytrzymał by sześć takich posiedzeń. 
Reformą jest dobra ustawa imoc 
egzekucyjna, a skoro poziom wykształcenia 
u włościan trochę pod nad zero się podniesie, a 
wtenczas należy rzecz dalej prowadzić. W Ra- 
dach powiatowych nie lepiej — połowa chłopów — 
a druga połowa galicyjskiej szlachty — ani Ci- 
cero, ani Demostenes nie dogadał by się niczego— 
cóż zdołałają zrobić tych kilku chętnych ? W je- 
dnej Radzie. trzy lata trzeba było pracować, aby 
przekonać większość, że kamienie na drogę po- 
wiatową, mie kupują się na fury na targu, jeno 
w drodze lieytacji oddaje się dowóz kamienia li- 
werantowi. W: innej znów Radzie zasuspendował 
sekretarz autonomiczny członka Wydziału w u- 
rzędowaniu przy wytyczaniu, a raczej prostowa- 
niu drogi gininnej. Jest znów jeden powiat, w 
którym dwa lata Kady niezwoływano wcale. 

Wracając do udziału szlachty w sprawach 
gminnych najodpowiedniejrzym wydaje się środek, 
gdy właściciel zostawszy wójtem, wszystkie dro- 
bne sprawy załatwia przez zastępcę, a główne- 
mi sam kieruje — lub. gdy ma tak przemożny 
wpływ, iż zawoławszy wójta, pisarza i kilku ra- 
dnych do siebie, omówi główniejsze sprawy, po- 
leczjąc ich przeprowadzenie. (C. d: n.) 


ciwko Anglikom, z powodu przedstawienia |języka i zamienić ich na ludzi bez czei ij 


parlamentowi dokumentów o prześladowaniu 
unitów. Wywodząc z owych faktów prawdo- 
podobieństwo wzięcia udziału Polaków w 
wojnie wschodniej, zwraca. się w imię sło- 
wiańskiego pokrewieństwa ku nam i ku ca- 
rowi, zachęcając obie te nieprzyjacielskie 
strony do pojednania i zgody. 

Czesi przeczuwają, iż wystąpienie Po- 
laków po stronie przeciwnej Moskwie, ode- 
brałoły charakter panslawistyczny moskiew- 


moralności. Sumienie Polaków wzięła Mos- 
kwa na tortury, systematyczniej dręczące 
niż tortiry hiszpańskiej inkwizycji. Wyzna- 
wanie wiary katolickiej pozbawia prawa do 
urzędu, do nabywania majątków ; pozbawia 
rodziców prawa, nigdzie niezaprzeczonego, 
nawet u dzikich ludów, wychowywania po- 
tomstwa swojego według własnej woli i 
zmusza ich do wychowywania dzieci według 
danego rozkazu, a w razie oporu, jak to 


wystąpieniom Polaków we własnym kraju, 
sprawa polska utrzymaną została w rzędzie 
spraw, których załatwienia dopomina się 


„każdorazowe położenie Europy. Bez nich, 


bez tych ofiar, przemoc nieprzyjacioł na- 
szych pogrzebałaby już dawno sprawę pol- 
ską. Dzisiaj, jeżeli nawet ci, którzy urzędo- 
wnie ogłosili ją za nieistniejącą, czują prze- 
cież jej bytność i straszą się jej podniesie- 
niem, to nie czemu innemu przypisać należy, 
jak tylko temu wytrwałemu upominaniu się 


kwy, wywoła ruch na całym Kaukazie, a wted! 
Sprawa Turcji w Armenii znacznie się p 


Kronika miejscowa i zamiejscowe 


— Z powodu wyjazdu opery od dnia dziki 
sze nie tylko w niedzielę i święta popołudniu 
i w sobotę wieczorem odbywać się będą przed 
wienia teatralne po zniżonych cenach wstępu. a 
— W komedyjce „Jeden z nas musi się 0200 
wystąpi dziś po raz pierwszy p. Passakae, 
tant znany z przedstawień amatorskich. sr 
Zarząd oddziału lwowskiego Towarzy” 


że Karol ofiarował 100.000 franków na cel ekwi- 
powania oficerów. By więcej pobudzić, po- 
czucie patrjotyzmu, we wszystkich księgarniach 
są wystawione na pokaz mapy przyszłej Rumu- 
nii pod nazwą „Dacji nowożytnej*. Oprócz obe- 
cnej Rumunii obejmują one nietylko Bessarabię, 
Bukowinę, Siedmiogród, lecz i obwody Teme- 
szwarski i Szegecki z obecnego królestwa Wę- 
gier. Mapy te przypisano do użytku w szkołach 

Z tem wszystkiem są ludzie, którzy smutnie 
kiwają głową nad obecnemi eksperymentami rzą- 
du Bratiana; są ludzie, którzy wotowali przeciw 
konwencji i jej następstwom, aby ich imie nic było 


skiej wojnie z Turcją, i to jest zapewne je-| widzimy u unitów i w małżeństwach mię- Polaków o swe prawa, o sprawiedliwość * m oi a cj roli OE pedagogicznego ma zaszczyt przypomąć P. T. cą i 
dyną przyczyną owego wystąpienia główne-| szanych, zabiera im dzieci. Gdy Turcy nigdy|i byt. znajdują, że stan ten rzeczy prowadzi Rumunię kom, iż czytelnia oddziału wraz z biblioteś 


go organu ich politycznego działania. Wy- 
stąpienie to jednak w zwrocie swoim do 
cara jest bardzo nieśmiałe, i nie spostrze- 
gamy w niem wiary w jego skuteczność. 
„Politik“ sama nie wierzy, ażeby car skłon- 
nym się okazał do przyznania praw nale: 
żnych Polsce, my zaś jesteśmy pewni, iż nie 
wysłucha jej prośby i wołania w imieniu 


nie przeszkadzali modiić się podbitym naro- 
dom według obrządku ich ojców i w języku 
ojczystym, Moskwa zabroniła jednego i dru- 
giego. 
najgłupszej w świecie cenzury; swobodę ru- 
chu skrępowano tak dalece, iż każdy czuje 
się uwięzionym w swoim właszym domu. 
System moskiewski ekonomiczny ma na ce- 


Na myśl rzucono ciężkie kajdany 


Udział Polaków w wojnach europej- 
skich przynosił i inne jeszcze korzyści, Każ- 
dy to uznać musi, bo to jest faktem w hi- 
storji zapisanym, że gdyby Henryk Dąbrow- 
ski po trzecim rozbiorze Polski niebył 
utworzył legionów polskich za granicą, 
które obok Francuzów rozpoczęły wal- 
kę,i przez lar wiele w różnych krajach Eu- 


wypożyczalnią otwarta jest każdej środy od dsl! 
5'/,—8 po południu, każdej niedzieli od Eih 
3—6 po południu w gmachu gimnajum Fran 
Józefa, w sali rysunkowej na dole. gro 
— P. Karol Reichardt, artysta-muzyb: rc 
wał na cele ochronek tutejszych nakład z WS$, 
egzemplarzy własnej kompozycji na fortepian Pi 
„Niezapominajki, trzy mazury.“ i poł 
Księgarnia pp. Seyfarta i Czajkowskiego 
jęła się rozsprzedaży nakładu tego. wpa 


do zguby, lecz wszystkie te głosy milkną coraz 
więcej pod naciskiem rządu, prowadzonego na 
paskach Moskali. Organa opozycyjne zastrzegając 
się przeciw podzielaniu poglądów Bratiana, 0- 
świadczyły wyraźnie, że wobec faktów spełnio- 
nych, patrjotyzm nie pozwala im walczyć prze- 
ciw rządowi, dając przez to do zrozumienia, że 
i na nie czarny gabinet moskiewski swój wpływ 
rozciąga. 


Słowian o zgodę dwóch narodów „które|jlu zamienienie Polaków na naród żebraków.|ropy krew swą przelewały, nie byłoby Księ- Pr ląd lity Za ten dar hojny składam  niniejszem j 
świat słowiański uważa za dwa najpotęż-|Fiskalizm posunięto do najwyższego stopnia, [stwa Warszawskiego, a z niem i cząstkowej izegiąd polityczny. Kadi Reichardtowi imieniem Qoar uprz 
fa - « 3 ii t je, dotąd ie- | Restauracji po zupełnem zagładzeniu pań- i nę" me podziękowanie. US et 
niejsze swoje filary. pa o Ak gdy gas podatki i kontrybucje, T pobie E aP P z. P Przed kilku dniami na ulicach Londynu| — M. dr. Tadesusz Żuliński i Samuel Leth 

Przedstawiwszy ważność dla słowiań- rane „jakby z narodu będącego z oskwą w|stwa polskiego. 3 F rozlepiono olbrzymie plakaty, zapowiadające mi- |lekarz i akuszer, zobowiązali się leczyć pozpistaj 
szczyzny zgody Moskali z Polakami, po-| wojnie, nie mogły ze wszystkiego obedrzeć Jakkolwiek nie mogą być zaprzeczone tyng w Hyde-Parku na d. 13. maja o godzinie | członków I. galic: Stow. głuchoniem. „Nadzieje 


wiada, iż pojednanie dwóch tych narodów 
„uczyniłoby Moskwę potężniejszą w obecnej 
chwili od wszystkich jej dyplomatycznych 
sukcesów, jakie odniosła w Europie, po- 
cząwszy od paryskiego trakiatu.* Polakom, 
rozumie się rad nieposkąpiła, najszerzej zaś 
rozwiodła, się nad tem, iż Europa zawsze 
tylko nas łudziła, że sprawy poiskiej uży- 
wała tylkó jako narzędzia we własnych 
egoistycznych celach i przestrzega Polaków, 
ażeby dzisiaj nie dali się wyzyskać ani pa- 
pieżowi, którego szczerze nienawidzi, ani 
Anglikom, ani Turkom i Madiarom, tym 
zaprzysiężonym wrogom Moskwy, jako re- 
prezentantki Słowiańszczyzny. Gdyby się 
Polacy złapać dali na podawaną im przynętę 
skutkiem tego nie byłoby oswobodzenie Pol- 
ski, które bez Prus i Austrji przeprowadzić 
się nie da, lecz tylko wzajemne mordowa- 
nię się dwóch bratnich narodów, bez żadnej 
dla nich korzyści. Dla Europy walka dwóch 
słowiańskich narodów i wzajemne ich wytę- 
pianie się może być pożądanem, ale dla ca- 
łego słowiańskiego świata jest ono nadzwy- 
czaj bołeśnem i rani ich rodzinne, brater- 
skie uczucia; w imię więc interesów sło- 
wiańskich i związków pokrewieństwa, staje 


pracowitego rolnika i pilnego przemysłowca, 


oddał go rząd carski pod władzę czynowni- 


ka złodzieja, który wszystko, co Polak po- 
siada, uważa jako zdobycz dla siebie prze- 


znaczoną. Dodajmy do tego strasznego obra- 


zu rządów moskiewskich prześladowania po- 
lityczne, na jednę chwilę nie ustające, wię- 
zienia przepełnione paśrjotami, szubienice, 
na których się kołysały tysiącami trupy 
męczenników, pożogi miast, rabunki wsi i 
ów Sybir, jak czarna-przepaść chłonący setki 
tysięcy tych, którzy bronili i bronią prawa 
człowieka i narodu, a potem wszystkiem za- 
pytajmy Słowian, czy Polacy uprawnieni są 
do szukania sposobów otrząśnięcia się z 
jarzma moskiewskiego rządu, który nie kie- 
ruje się wobec nich ani prawem, ani jakąś 
tam doktryną słowiańską, ani też żadnemi 
względami ludzkiemi ! 

„Politik* czeska, wiedząc jakie jest po= 
łożenie Polski pod rządem moskiewskim, nie 
powinna się była zwracać do Polaków ze 
swojem wołaniem o pojednanie, gdyż Pola- 
cy nie mogą się jednać z rządem, który nie 
pyta o ich wolę ale ich dusi za to, że chcą 
zostać tem, czem ich Bóg stworzył, ufny 
w swoją przewagę fizyczną i bezkarność. 


pewne korzyści z walk tak uporczywie przez 
lat sto prowadzonych, czują przecież Polacy 
bardzo dobrze nierówność tych korzyści z 
ich poświęceniem, i sami wiedzą najlepiej, 
iż interes tylko egoistyczny był najczęściej 
pobudką dla gabinetów Enropy w podnosze- 
niu sprawy Polski. 

Nauczeni smutnem doświadczeniem, Po- 
lacy z mniejszym dzisiaj zapałem a z więk- 
szą rozwagą i rachunkiem zastanawiają się 
nad tem, czy wypada im brać udział w woj- 
nach i wstrząśnieniach europejskich, czy też 
zachować się wobec nich obojętnie. Ci więc 
wszyscy, którzy nie mieli i nie mają słowa 


z nienawiścią szatanów, a dzisiaj roztkliwia- 
jąc się nad polskiemi cierpieniami udzie- 
lają Polakom rad roztropności, które na 
tem polegają, ażeby nawet głosu protestu 
nie wydali przeciwko despotyzmowi co ich 
dławi, mogą być pewni, iż Polacy postąpią 
tak, jak im roztropność i dobrze zroznmiany 
interes nakazuje. 

Czy zaś roztropność i interes narodo- 
wy bytu, oraz i wolności nakazuje im wziąć 
udział w wojnie Turcji przeciwko Moskwie, 
pomówimy o tem w drugim artykule. 


oburzenia dla Moskali, gdy Polaków deptali | 


8. po południu. Właśnie jeden taki plakat przy- 
słano nam. Na arkuszu kolosalnych rozmiarów 
czytamy co następuje: 
England and the War! 
Down with Russia 
A great 
Demonstration 
of working men 
Long Live Poland! 
(Anglja i wojna! Precz z Moskwą. Wielka de- 
monstracja robotników. Długie życie Polsce !) 
_ Następnie czytamy, że mityng odbędzie się 
pod przewodnictwem Johna Rogersa, członka 
parlamentu, a że mowy będą mieli pp- Butter, 
Barry, Kitz, Morgan, Murray i wielu innych 
członków parlamentu. 

Zaczyna tedy opinia publiczna w Anglii 
coraz energiczniej występować przeciw Moskwie. 
Nie nie pomogły jej agitacje, nic nie wskórały 
miijony rzucane przez Moskwę na sfałszowanie 
opinji publicznej w Anglji. Osoby świadome rze 
czy opisują, Że taki moskalofilski a antiturecki 
mityng, jaki tam miał miejsce ku końcowi zeszłego 
roku, kosztował Moskwę kilka miljonów rubli. 
Niemniej przecież zdrowy i praktyczny rozsądek 
Anglików wziął górę nad machiawelizmem Mo- 
skwy 1 stronnicy jej w Anglii porażkę za po- 
rażką odnoszą. 

Curriculum vitae rezolucji Głladstona już 
znamy. Obcięte i zmodyfikowane były przedmio- 
towe debaty we wtorek, ale z powodu, że kilkn- 
nastu mowców zapisało się do głosu przeciw 
nim, a w Anglji nie ma zwyczaju wybierania 


p. Juliusz Nahlik zaś, właściciel apteki pod nii 
tym orłem* dostarczać dla chorych leki za. Pory, 
ceny. Za tę szlachetność i ofiarność składa 
dział Stow. najserdeczniejsze podziękowanie: aË 
Dnia 20. mają, w pierwszy dzień Ziele” g 
Świąt wyruszy z Przemyśla o godz, 7. miuk 
z rana pociąg spacerowy do Mezó Laborcz: 
Jazdy są bardzo zniżone (II klasa kogztajć b 
62 ct. III 4 zł. 42 ct.), a publiczność powieś 
wziąć licznie ndział w tej wycieczce, która 0% 
czy sposobność poznania prześlicznych okol ij 
packich i zwiedzenia tunelu Łupkowskiego- „js 
po 


uastąpi o godzinie 12 minut 15 w nocy, a 
7. z rana w poniedziałek wszyscy będą j 
wrotem w Przemyślu, Dla zachęcenia podaje) 
program wycieczki ; 7) 
I. Pociągiem odchodzącym z Przemyślż | aś 
genyi-Mihalyi tewarzyszyć będzie przez ciąg Í 
osobna orkiestra wojskowa względnie węgiel 
Zebrawszy przybywających na dalszych * e 
gości, przyjadą pociągi do Łupkowa o 
wpół do 2giej, gdzie złączonemi zostaną. pz 
gdy goście wysiadłszy, pójdą poprzedzeni KU 
obie orkiestry do umyślnie przystrojonego i pi 
oświetlonego tuuelu. a 
II. Po przejściu i obejrzeniu tunel, goście 
mą napowrót miejsca swe w stojącym już W P ył 
towiu pociągu, który przejschawszy odznaczeję 
się pięknością położenia i widoków przestrzeń „jl! 
skidu przybędzie do stacji Mezu-Laborcz o 80 
8. po południu. ró 
IU. Podczas obiadu w stacji Megō LADS. 
będą obie orkiestry na przemian odgrywać wy” 


„Politik“ w imieniu Czechów, „przed wiel-| Gdyby czescy publicyści posiadali więcej po- 5 x jeneral Ę ŚM adi; + [rowe i ulubione utwory muz 

kim carem i wielkim narodem“ i woła oj czucia godności: ludzkiej, to, jeżeli jest Korespondencje „Gaz. Nar." 5: die aoii a zak A aj IV, O godzlkić 4 D zabawy aron 

pojednanie. prawdą, ze uwązają nas za „ wielki naród, c , czwartek. Wszakże niemal na pewno rokować |iconej bieganiem chłopców w workach wapin bi 
Artykuł ten zasługuje ze wszech miar|byliby nas uwolnili od wołania o pojedna- Z Rumunii d. 9. maja. im możemy, iż znaczną większością odrzucone |się na drzewa grą w kręgle o nagrody gr4 W 

na uwagę. Jesteśmy przekonani, iż podykto-|nie, które w tych warunkach nie mogłoby Moskwa tutaj rozgospodarowała się na do- | Zostaną. (ballons) i w obręcze (cerceanx), i taksami, ina 


wały go dobre chęci, ale zataić nie możemy, 
iż przyczytanie go zrobiło na nas przykre 
wrażenie, że autor ani jednem słowem nie 
wyraził zgrozy swojej i oburzenia z powo- 
du ucisku Połaków przez Moskali, i że waśń 
i nieprzyjażń Polaków do Moskali uważa za 
następstwo podburzania z zewnątrz, a nie 
jako skutki, srogich krzywd, jakich naród 
nasz doznał pod panowaniem caratu, Przy- 


być niczem więcej jak dobrowolnem zgodze- 
niem się na wieczną niewolę i chętnem wy- 
zuciem się z ostatnich szlachetnych uczuć 
człowieka na rzecz najstraszniejszego despo- 
tyzmu. Potrzeba wielkiego doktrynerstwa ja- 
kiem się właśnie panslawiści czescy odzna- 
czają, ażeby mniemać, iż Polacy złudzą się 
widokami słowiańskiej polityki bardzo wąt- 
pliwej wartości pod dzisiejszem przewodnic- 


bre, a pod jej opiekuńczem skrzydłem patrjoci 
rumuńscy pieją hymny na cześć swojej niepodle- 
głości! Od Jas począwszy przez Paskany do Ga- 
łaczu i dalej do Krajowej i Giurgewa, Wszystkie 
koleje są niejako w stanie oblężenia. Każda więk- 
sza stacja postada załogę pod dowództwem puł- 
kownika jako komendanta stacji. Załoga ta skła- 
da się z kompanii korpusu kolejowego, z dodat- 
kiem pewnej ilości kozaków i żaudarmów. Na 
mniejszych stacjach znajdują się mniejsze oddzia- 
ły, tak zwane etapy, a co druga budka drożni- 


V. O godzinie 10. wieczór ognie sztu rób 
la Stuwer, po skończeniu których uastąpi Po let? 
VI. Podczas powrotu wspaniałe eświet" , 
szczytów gór leżących między Mezó-.aborcz 
Łupkowem.* rok" 
Kiedyśmy podawali za dziennikami wie 
skiemi wiadomość o aresztowaniu rzelomeg0 oJ 
rała „Iwana Janiny Jeziorańskiego" wyraddiiś 
równocześnie domysł, że oszust ten mdże być 
ba jenerałem wojska żydowskiego. Olecnie P 
konywa nas Tagbli., że przypuszczeiie nie 


się 


Pegłoska o bliskiem ustąpieniu Salisbury'ego 
utrzymuje się ciągle. Oto co w tej mierze pisze 
korespondent londyński Nowej Pressy: 

„W większości parlamentu i w konserwaty- | 
wnej prasie, podnosi się od dłuższego czasu co- | 
raz silniejsza opozycja przeciwko przyjaciołom 
Moskwy w gabinecie, a mianowicie przeciwko 
markizowi Salisbury i lordowi Carnaryou, mini- 
strowi kolonij. Dzisiaj gdy opór opozycji przeciw 
polityce Disraelego, jak się to przy rezolucjach 
Gladstona pokazało, staje się Coraz słabszym, 


tył? 
w p 


a i -E ; : i ż i é Z on ea mata na dze ślą z i przyjaciele M s lae. Pokazało się, że p.jenerał nawa i! 
omnieć więc jej te krzywdy i całej zara-|twem, i że dla tego, aby mogli zostać na|cza podoficer z trzema żołnierzami mają nadzór | pomyślą zapewne owi przyjaciele Moskwy o swem | myla azi , że p. ji r 
m Słowiaszęć Znie i am za OE o-|sposób moskiewski Słowianami, przestaną |nad służbą kolejową. Każdy większy most jest |ustępieniu z gabinetu. Gdy Salisbury do Londy- |ściwie Kasimir, a urodzi? się w Liska w s 
yZznie, uważamy ? pilnowany przez oddział najmniej 25 lndzi. Dy-|nu powrócił, sądzono powszechnie, że z gorliwo- |częslo występywał pod nazwiskiem fłszywe re 


bowiązek, ażeby tym sposobem doprowadzić 
ich do zrozumienia przyczyn, dla których 
Polska pozosiać musi głuchą na słowiańskie 
wołanie 1 dia których czuje się uwoinioną 
od solidarności z tymi Słowianami, którzy 
korzą się przed jej tyranem, jego, najwięk- 
szego autokratę w Świecie, wybrawszy sobie 
na oswobodziciela. 

Powtarzać faktów niesłychanych w dzie- 
jach, w skutek których nastąpiło rozszarpa- 
nie Państwa polskiego, nie będziemy, są one 
bowiem powszechnie znane i potępione. Za- 
den przecież sumienny a  niepozbawiony 
rozumu i godności Słowianin z faktu roz- 
bioru ojczyzny naszej przyznać nie może 
Moskwie prawnego tytułu do panowania nad 
Polską. Prawo międzynarodowe, jakkolwiek 
bez Polaków o Polakach stanowiło, nadało 
wprawdzie Móskwie wobec dyplomacji pra- 
wne tytuły, ale pod pewnemi warunkami, 
Moskwa warunków nie dopełniła, i owe 
prawne tytuły zupełnie podeptała i odrzu- 
ciła; pannje więc dzisiaj nad Polską tylko 
mocą swojego knuta i swejej pięści. Polacy 
czują w sobie obrazę wszystkich praw przy- 
rodzonych i historycznych, czują się w naj- 
zupełniejszej niewoli pod jej rządami. — 
Moskwa bowiem w rządzeniu nimi nie kie- 
ruje się żadnemi względami. Uważa się ona 
za samowładną panią naszych losów, idąc 
zaś za popędem swojej azjatyckiej a nie sło- 
wiańskiej natury, traktuje Polaków jako 
istoty, niezasługujące nawet na względy zwy- 
kłej ludzkiej litości. Odebrała Polsce auto- 
nomię i zatarła ostatni jej Ślad nawet w 
gminnych urządzeniach. 

Z urzędów powypędzała Polaków, ob- 
sadziła zaś je Moskalami, których własne 
moskiewskie społeczeństwo ścierpieć, dłużej 


być wprzódy ludźmi. Naród tak uciśniony i 
sponiewierany jak Polacy nie byłby wart 
być narodem, nie zasługiwałby na szacunek, 
gdyby usłnchał rady tych, co go namawiają 
w imię Słowiańszczyzny do zgody z despo- 
tyczną Moskwą. 

Jest u nas w Polsce stare dziejowe 
hasło, które łączyło i jednało narody w prze- 
szłości naszej i którem się kierujemy w 
dzisiejszej naszej polityce, hasło iż tylko 
„Wolny z wolnym 8 równy z równym“ łą- 
czyć i bratać się może. Zwolennicy słowiań- 
skiej polityki nigdy o tem haśle zapominać 
nie powinni, ile razy interweniują pomiędzy 
uciśnionym a ciemiężycielem, 1 jeżeli nie 
chcą zasłużyć na miano podstępnych ku- 
sicieli całą usilność swoją powinni zwrócić 
do ciemiężyciela ażeby go naprowadzić na 
humanitarną drogę. a nie do uciemiężonego 
który ma na to rękę j skrępowaną , ażeby 
jej nie mógł wyciągnąć do pojednania ze 
swoim tyranem. Reszty sił, jakie ma ucie- 
miężony w sobie, użyć musi dla własnego 
ocalenia, na starganie krępujących go wię- 
zów, i gdy Polacy ich w tym celu używają, 
nikt z uczciwych ludzi za złe im tego wziąć 
nie może. 

Tonn wartości są argumenta czeskiej 
„Polityki* gdy się zwracają do Moskali. 
Przyznajemy iż są słuszne; iż Moskwa na 
swoją szkodę wbrew własnemu interesowi i 
interesowi Słowiańszczyzny postępowała u- 
ciskając Polaków ; przyznajemy, iż Moskwa 
więcej by mocy zyskała w swojej potędze 
przez zadowolnienie słusznych wymagań Po- 
laków, niż jej zyskała przez wszystkie swoje 
tryumfy dyplomatyczne, odniesione od czasu 
traktatu paryskiego — ponieważ jednak 
przyjęcie tych argumentów nie do nas zaa- 
dresowane, pomijamy więc je a przechodzi- 


scyplina w wojsku panuje wielka, i zdarza się, 
że za zwyczajne złodziejstwo żołnierza rozstrze- 
liwają. Qp 

Pociągi osobowe istnieją jak za czasów spo- 
koju, a pasażerowie dotychczas nie mogą się u- 
skarzać na żadne szykany ze strony Moskali, 
którzy w ogóle nadzwyczaj „grzecznie względem 
publiki się zachowują. Codziennie ośm pociągów 
wojskowych bądź z ludźmi, bądź z matesjałami 
idzie z Jas do Bukaresztu, gdzie na krańcowej 
stacji Cnihilli część bywa wyprawianą ku Kra- 
jowej a część koleją obwodową na linię Bukareszt- 
Giurgewo. 

Dwa obozy są pod Bukaresztem uformowa* 
ne, jeden ze strony północnej od Chihiili, a dru: 
gi przy pierwszej stacji kolei Giurgewskiej od 
południa. 

Oddzielne oddziały wojsk moskiewskich prze- 
chodzą przez miasto, co przez dzienniki pół- 
urzędowe, jako przeciwne konwencji, bywa tłó- 
maczone koniecznością skrócenia drogi. 

W samym mieście widzieć tylko można ofi- 
cerów różnej broni, jako też prostych , żandar- 
mów w towarzystwie cywilnych Moskali. 

Transporta wojsk ku Bukaresztowi i dalej 
od Braiły zaczęły się dopiero 6. bm.; główna 
część armii idzie pieszo i wszystkiemi drogami 
zdąża do Dunaju. W chwili, kiedy to piszę już 
wszystkie ważniejsze punkta nad Dunajem od 
Giurgeva na dół są przez Moskali obsadzone. 

Nowin tutaj mało, bo czarny gabinet nad 
niem; czuwa, tak listy jak dzienniki cenzurze je- 
go podlegają. Zwracam uwagę na to ziomków, 
korespondujących z naszemi tu zamieszkałymi, 
aby jednem nieostrożnem słowem nie narazili 
wolności, a może i życia współrodaków. Jakkol- 
wiek bowiem dotąd nikt nie padł ofiarą, to kon- 
sul jeneralny moskiewski przed wielu osobami 
dał się słyszeć głośno, że jakkolwiek nie 
mają oni zamiaru polować na Po- 
laków, to jedno słowo przeciwne 
interesom Moskwy wystarczy do 
rezstrzelania winnego. r 

Armja rumuńska skoncentrowała się w Ma- 
lej Wołoszyczźnie, grupując się w koło Kalafatu. 
Pierwsze strzały pomiędzy Widdyniem a Kalafa 
tem wczoraj już były zamienione: 0ba miasta 
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ści dla Turcji wywiódł on Moskwę w pole, he has 
out-kussianed the Russians, mówiono, aby po za 
Jej plecami z tem większą pewnością przeciwko 
niej działać. Ogłoszenie księgi błękitnej, i cały 
przebieg sprawy, pokazały co innego, i wszyscy 
zwolennicy polityki narodowej odsunęli się od 
niego. Co do polityki jakiej rząd angielski trzy- 
mać się będzie w najbliższym czasie, mówią 
otwarcie w kołach ministerjalnych, iż ogłoszenie 
neutralności nie oznacza wcale biernego przypa- 
trywania się kontliktowi, ale że rząd, bez for- 
malnego ogłoszenia zastrzegł sobie zupełną swo- 
bodę akcji, która, jak się samo z siebie rozumie 
zawisła od pierwszych ważniejszych wypadków 
wojennych.“ 

„. Dzisiaj ma Rumunia ogłosić się niepodległą 
i tem samem wypowiedzieć wojnę Turcji w ca- 
łej oficjalnej formie. Telegram nasz środowy do- 
noszący, iż pogłoski o ustąpieniu Cogolniczana 
pozbawione są podstawy, dał do myślenia, iż w 
łonie rumuńskiego gabinetu panują różnice opi- 
nii co do tej kwestji niepodległości. I rzeczywi: 
ście tak było. W Polit. Corresp, w korespon- 
dencji z Bukaresztu znajdujemy następujący ko- 
mentarz do tego telegramu. 

„Między ks. Karolem i Bratianem z jednej 
strony, a ministrem spraw zewnętrznych, Cogol- 
niczanem, z drugiej strony, nastąpiło pewne nie- 
porozumienie. Książę i Bratiano są za tem, aby 
Rumunia wzięła udział w wojnie, i aby armia 
jej wespół z moskiewską Dunaj przekroczyła ; 
natomiast Cogolniczano jest przeciwny angażo- 
waniu się Rumunii, i pragnie nie wychodzić po 
za stanowisko, utworzone konwencją 16 kwie- 
tnia.* Jednakże widać ze wszystkiego, że Cogol- 
niczano musiał ustąpić; podróż Bratiana do Ga- 
łacu na spotkanie w. ks. moskiewskiego, musia- 
ło o tyle zmienić sytuację, iż Cogolniczano uzy- 
skawszy lepsze, czy też gruntowniejsze gwaran- 
cje ze strony Moskwy, odważył się wziąć udział 
w tym śmiałym kroku wypowiedzenia wojny 
Turcji. 

Partja ruchu w Serbii, jakkolwiek nieliczna 
i nie ciesząca się sympatją w narodzie, jest 
przecież tak ruchliwa, że bardzo łatwo kraj ten 
nieszczęśliwy znowu w wojnę wmieszać może, 
Półurzędowe pisma wiedeńskie, świadome naci- 
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nie mogło dla ich demoralizacji. Sądownic- b i i ieniach i tylko deszcz|sku jaki Wiedeń wywiera na Serbię, zapewniają, | trzymała dziecię, nikogo obcego nie wp r” 
two, które bywa ostatniem zabezpieczeniem | My do owego ładzenia Polaków przez Eu- aer T m iaie Dzienniki pół- |iż Sarbia w iyn razie nie mnb się t Zmarłe dziecię było przedślubne, i at 
prywatnych interesów narodu, praw pozba-|Topę 1 egoistycznego wyzyskiwania Naszej |urzędowe podnoszą te pierwsze strzały dział | wojuy. Natomiast pisma moskiewskie donoszą; iż W wtorek t. j. 8: b. m. otoło go eej ks 
wionego, wywróciła i sprawiedliwość oddała | sprawy przez gabinety, o którym się tak|wolnej Rumunii (7?) do znaczenia bohu-|za pośrednictwem Fadjejewa między Serbią a stej z wieczora spadła z rusztowania a PC 
w ręce przekupników moskiewskich. Język szeroko „Politik“ rozpisała. terstwa, i nawołują ludność pod broń dla obrony Moskwą została zawarta konwencję, w której 0-, mienicy obok a WA one 

lski wygnała z urzędów, mówienie nim w Ni c ari : d- ojczyzny przeciw tureckiemu barbarzyństwu. , |znaczone są warunki pod jakiemi Serbia udział giego piętra wyrobnica Ia 0 jet 7, 
po y8 ę , le przeczymy iż niejednokrotnie na Operacyj w całem znaczeniu wojennych nie|w wojnie weźmie. Podobno jednak nie nastąpi to | Oleszyc rodem, i zakończył życie na ni jedź? 


miejscach pubiicznych obłożyła kontrybucja- 
mi, pozbawiła Polaków prawa nabywania 
własności ziemskiej, czego nie czyni nawet 
rząd najbardziej barbarzyński. Oświata w 
Polsce, która była najwięcej wykształconym 
słowiańskim narodem i sama jedna samo- 
dzielnie rozwijała słowiańską cywilizację, 
została stłumioną. Szkoły wynarodowiono i 
młodzież oddano pod system pedagogicznego 
ogłupiania. Zakłady naukowe moskiewskie 
w Polsce istnieją tylko na to, ażeby uczą- 


użyto sprawy Polskiej i haniebnie wyzyska- 
no poświęcenie Polaków, którzy walczyli 
wszędzie gdzie tylko o wolność ludów bój 
się toczył. 
Długa to historja tych polskich poświę- 
ceń i niewdzięczności tak narodów jak 1 rzą- 
dów, które z polskiej krwi owoce zbierały 
a ją pozostawiły na dalsze katowanie. 
Wszakże jeżeli udział Polaków w woj- 
nach europejskich nie przyniósł niepodległo- 
ści ojczyznie naszej, nie da się zaprzeczyć, 


było dotychczas. Kilkakrotne bombardowanie bo- 


(wiem Braiły przez monitory tureckie bez skut- 


ku, zburzenie Reni, Oltenitzy, Beketu, Zimnicei, 
zabranie i zniszczenie kilkunastu statków han- 
dlowych rumuńskich, oprócz zniszczenia i śmierci 
ludzi, rezultatów nie dają żadnych. 

Lotne oddziały baszybużuków jak i kozaków 
przepływają na brzegi przeciwne, i szerzą mord 
i pożogę. Pasja wojny, podżegana przez jedno- 
strenne organa rządowe, obejmuje młodzież uczą- 
cą się i urzędniczą. Nie rzadko zdarza się, że 
ludzie z znakomitą pozycją porzucają miejsca, 
zapisując się na ochotników. Znaczna liczba ko- 


wcześniej aż dopiero po przejściu Moskali za | Zmarła liczyła lat 30, byławdową i maskt 
Dunaj. go dziecka. 

Nim jednak Serbja powiększy zastęp nie- i 1 Fw 
przyjaciół Turcji i nim Auglia wystąpi przeciw| — Niepołomice 7. mja. Z naszsg* ; 
Moskwie w obronie swej własnej, znalazła już 'czka, liczącego około tyy tysiące lud sE 
Turcja dość dobrego sprzymierzeńca, a Moskwa ' zdarzyło się mi jeszcze szytać zwyłej ko” gy 
dość niebezpiecznego przeciwnika w Czeczeńcach. ! dencji, w którejkolwiek z gazet, (m wyją 
Czecznia, niewielki kraik, położony na wschód i tykułów ekonomiczną cęhę mających, P ań 
południe od Władykaukazu, wśród pasma gór przez 4. p. sędziego Mngkiewicza, prse so” 
kaukazkich, zamieszkały przez ludność bitną i tygodniami zmarłego, któęgo zgon, jak w 
waleczną, niemal od wieku toczącą wojnę z Mos-'wiadomo, mocno nas zasąucił. 
kwą, podniósł obecnie sztandar rokoszu. Owoż Miasteczko nasze lży tuż nad sam$ 
i możebnem jest bardzo, że powstanie Czeczeńców, około trzy mile niżej jod Krakowem. W, 
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sam ksią-' samo przez sig dość już niebezpieczne dla Mos- porze, dla niektórych ztbytków histo 


cych się zmusić do zapomnienia ©jczystegoliż dzięki tema udziałowi, jako też zbrojnym ini i ambulansów składane są w ofierze, 
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Galicyjskie płacono 38 zł. do 44 zł. — ére- planu. Rumuńskie wojska nie przekroczą granicy 
dnio-ciężkie węgierskie 48 zł. do 49 zł. — ciężkie | kraju, co ich operacjom nada cechę obronną. 
bagony 50 zł. do 562 zł, za 100 kilo żywej wagi. Bukareszt d. 9. maja. Kalafat dzisiaj 
Targ był ożywiony. prawie całkiem zniszczony w skutek bombardo- 
wania przez Turków. Rumuńska artylerja zapa- 
liła od wczoraj kilka przedmiotów w Widdyniu. 


Telegramy innych pism. |Telerrany Gaz, Ma. ostat. wiadomośc 
Jedno z półurzędowych pism wiedeńs 


: bajery” d. 1 jet Roc OE Wid- 

yniem i Oltenicą trwa gwałtowna kanonada (ay: Tr i . PEE 
między tureckiemi baterjami 1 monitorami a ba- wbrew prawdzie zaprzeczyło kategorycznie, a 
terjami rumuńskiemi. Turcy obawiają się, że Mö- 
skale forsować będą przejście przez Dunaj rós 
wnocześnie pod Ruszczakiem i Widdyniem. 

Wiedeń d. ii. maja, Pol. Corr. mniema, 
że Anglia koncentruje wojska tylko w tym celu, 
aby obsadzić kanał Suezki i wyspę Kretę, 

Do Fremdenblattn donoszą z Konstantynopo- 
la, że agitacją i powstaniem religijnem na Kau- 
kazie kieruje sam rząd turecki i najwyższy do- 
stojnik islamu Szeik-ul-islam. Poslowie włoski i 
francuski wkrótce powrócić mają na swe posady 
do Konstantynopola. 

Dzienniki zapewniają, że niebezpieczeństwo 
zatargu między Turcją a Serbią przeminęło. Tag- 
blatt donosi, że Serbia wysłała do Porty uspoka- 
jające zapewnienia. 

Wiedeń d. 11. maja, Zdaniem Presse ugo- 
da austrjacko-węgierska uchwałoną zostanie przez 
parlamenta dopiero w późnem lecie, materjał 
bowiem zanadto jest obfity, aby wcześniej mógł 
być załatwiony. 

Deutsche Zeitung i Extrablatt donoszą, że 
na ostatniej konferencji czeskiej uchwalono pro- 
test przeciw ugodzie z Węgrami i adres do cara, 
dziękujący za podniesienie oręża w obronie uci- 
skanych Słowian. 

Bukareszt d. 11. maja. Wczoraj prze- 
piawili się kozacy w sile 350 ludzi z Braiły do 
Ghiacet, gdzie zaskoczeni przez wojska tureckie 
zostali bądź zabici, bądź wzięci w niewolę. 

Stambuł d. 10. maja. Z Erzerum donosi 
telegram, że przyszło d. B. b. m. do znacznego 
starcia pod Karsem. Jazda turecka i kilka ba- 
taljonów piechoty napadło na trzy pułki jazdy 
moskiewskiej. Turcy wciągnęli ją w zasadzkę i 
zniszczyli prawie do nogi. 

Zagrzeb d. 9. maja. Młodzież uniwersy. 
tecka ogłasza rodzaj manifestu z powodu przy- 
bycia arcyksięcia Albrechta. Potępia w nim ma- 
djarsko-tureckie braterstwo, i prosi cesarza o 
oswobodzenie i wcielenie Bośnii z Hercegowiną 
pod berło kroackiego króla. W końcu manifestu 
wyrażono „żywio” dla cesarza. 

Tiflis d. 5, maja. Koło Karsu nie widać 
przygotowań do dłuższego oblężenia; będą go z 


dzo czękto zwiedzają nieraz nawet znakomite 086- 
by tę miejscowość, odświeżaną wonnym zapachem 
lasów miepołomskich, które dzisiaj pod toporami 
kupców pruskich znacznie się przerzedziły. Przed 
dwoma laty runął także w tatejszych lasach, ów 
historyczny dąb, pod którym, podczas łowów doia- 
dał Zygmunt August, na którem to miejscu posta- 
wiony ma być odpowiedni pomnik, 

Wesołe echo nadlatujące do naszych uszów z 
tamtej strony Wisły, gdzie już jest dyecezja kra- 
kowska, i nas napawa tą nadzieją, że wreszcie 
rząd myśli o stałem obsadzeniu bisknpstwa kra- 
kowskiego. Niepodobua opisać tyranii, niemoralne- 
go życia, blużnierstw i brutaistwa dotychczasowe- 
go administratora dyecezji krakowskiej ks. Gałec- 
kiego: z ust do ust krążą fakta, które ogólną po- 
gardę przeciw niemu wywołać musiały, co wielce 
przyczynia się do demoralizacji nietylko wszystkich 
warstw społeczeństwa, ale i stan duchowny wielce 
upada. Cóż wreszcie pomyśleć sobie każdy może 
o takim biskupie, który publicznie nieomylność pā- 
papieża i święte relikwije w wątpliwość poddaje. 
Zwykłemu kapłanowi nie darowanoby czegoś podo- 
bnego, lecz postąpionoby sobie ścisle według praw 
kanonicznych, pomimo, iż niemoże on wywołać tak 
wielkie, jak bisknp zgorszenie, Nie przypuszczamy, 
aby przysłowie: guod licet Jovi non licet bovi 
miało tutaj odgrywać jaką rolę; zatem sami wie- 
iebni pasterze innych dyecezyj, powinutby swoim 
wpływem postarać się, gdzie należy, aby coraz bar- 
dziej ronszerzającemu się złemu tamę położyć jak 
najspieszniej, 

— Przemyśl. Dula 9, b. m. odbył się tn kon- 
cert na dochód Towarzystwa św. Wincentego 8 
Paulo, za staraniem dyrektora p. Dietza, ze współ- 
udziałem zaakomitości artystycznych naszego mia- 
sta. Układ koncertu był bardzo wdzięcznie zebrany, 
anakomicie wykonany i z utworów narodowych 
złożony, Załować tylko należy, że tak małe kółko 
korzystać z tego chciało, tem więcej, że z koncer- 
tem połączony był cel dobroczynuy. Dochód przy 
; hojności zwykłej szanownego duchowieństwa na- 
| Bzogo przyniósł czystego dochodu 134 zł. 66 et. 
Towarzystwo więc muasze czuje się w obowiązku 
podziękować pnblicznie szanowaym dyletantom i p. 
dyrektorowi za jego prace, jak i Towarzystwu mu 
zycznema które sali be-płatnie udzielić raczyło 
Imieniem więc sierót i chorych w opiece Towarzy- 
| stwa zostujących, proszę przyjąć serdeczne „Bóg 
zapłać." 

— prostowanie. W drugim spisie skła- 
dek dla Łakłdu ciemnych na budowę domu 
przytułkowego dla ociemniałych dziewcząt zaszły 
myłki drakarakie co do niektórych pozycji 
wniesionych darów, które się niniejszem następnie 
prostuje, ofiarowali bowiem galie. bank hypo- 
teczny 50 złr., JE. minister Ziemiałkowski 15 z}, 
księżna Adamowa Czartoryska 17 zł. 40 ct., pp. 


Wilhelm Amirowicz 
Caffć-Stierbock. 


linii galicyjskiej wysyłano do Rumunii i tam 
używano do transportów wojennych moskiew- 
skich, Że to istotnie się działo, najiepiej dowodzi 


rekcji tej kolei, ażeby wycofała natychmiast wy- 
słane tam wagony i maszyny. 


Powstanie na Kaukazie. 
Moskwa ukrywała przed Europą, 
kazie wybuchło powstanie. Tylko z nag 
syłek wojsk z głębi Moskwy ku Kaukazowi, 
myśłiwać się można było, iż tam się coś gotuje, 
iż Moskwa obawia się powstania. Tymczasem 
już nie obawa lecz istotne powstanie spowodo- 
wały te przesyłki wojsk. Pierwszy Russki Jn- 
walid doniósł o tem powstaniu Czeczeńców, na- 
turalnie głosząc, iż jeden oddział powstańców 
rozprószono. Oto jego doniesienie: 
„Kilku fanatyków usiłowało wywołać 
powstanie Czeczeńców, Na oddział 500 pow- 
stańców natarły wojska nasze, zgromadzone 


tup. Padło 99 powstańców, 
Z naszej strony trzech zabitych, 11 rannych. 


oblężenia.“ 


graficznych 
„Między Czeczeńcaiai 


północnym wsehodzie od Władykau- 


ludniowym wschodzie od Girosnaji). 
W calej prowincji 
stan oblężenia. * À ; 

Prowincja Tereku obejmuje nietylko Wielką 


i wszystkie prawie przedkaukazkie ziemie, sie- 
dzibę właściwą ('zerkiesów. Obiedwie Czecz- 
ne połączył był Szamil w jedno, i tam przez 


d 3 ` ; s i Loris-Meli- h h 
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Izby kupieckiej.) Ceny za 100 kilogramów 
paritas Lwów. Według jakości : 

"Pszenica czerwona od 14'— do 14'50 zł., biała 

l od 1425 do 1450 zl, żółta od 13:75 do 14— zł. 

średnia —*— do ——zł. 'Żyto od 9'50 do 9-75 

zł, średule —,— do —'— zł. "Jęczmień browar. 

od 7:50 do 8:— z}, pastewny od 6:50 do 6:75 zł. 


do Achałkałaki odeszły, i połączyły się pod| zjopą: ee 6 - ' 
+ Hi 4 | - ęgającego od Kaspijskiego do Czarnego morza, 

i paes n iy kawy E rozciągnoli stan An jare więc widać, iż oba- 
ze do Karsu) | i j „mię- | wiaja sts owi i ti 
dzy moskiewskiemi wojskami w Ardahan i pod kiej się powstania i innych plemion kaukaz 
Pod Karsem. 


Karsem, i 
0 ldiwanie tów św. Mi ja i Potti . x x 
strzeliwani artów św. Mikołaja i Potti Wiadomość moskiewska o cernowania Karsu 


b 3 . i p naa „3 
| 10wies ed 7 — do 7'50 zł. — *Groch do gotowania pda Hogg ŻĄ nie spraewilo żadnych okazała się zmyśloną. Owszem Moskale źbliżyw- 
t od 850 do 9:— zł., pastewny od 7:25 do 7:50 zł. "DR „EB z. . ' [szy się do Karsu od Aleksandropola wysłali 
, Wyka od 526 do 5:50 zł. — *Bób od 8— do Petersburg il. 5. maja, Minister wojny wprawdzie część konnicy swej, aby odcinała ko- 
9:60 zł. — *Kukurudza stara od 7— do 7'50 zł, |zawezwał wszystkich burmistrzów i naczelników | munikację między Karsem a Krzeram, ale celu 
r nowa od 6'50 do 7— zł. — "Rzepak zimowy od|gmin, aby urzędownie otrzymane depesze o wy-| uję dopięli. Główne zaś siły, przypuściwszy dwa- 
p 16:— do 16'25 zł. —- Rzepak letni od 14— do|padkach wojewnych, natychmiast plakatami ogła-| kroć szturm do cytadeli, niedaleko Karsu, forte- 
1 1450 zł — *Lnianka od 19*— do 13*— zł. —|szali na rogach ulic. cy, leżącej, odparte ze stratą, cofnęły się o czte- 
p śNasienie lniane od 14 — do 15— zł. -—- "Nasienie Stany Moskwy wysłały do cara deputacją z |ry mile drogą, którą przybyły z Aleksandropola. 
A konopne od 876 do 9'50 zł. — Koniczyna od 40|prośbą, aby na czas wojny zamieszkał w Mo- | (qdział, który wyszedł z Achalczyku f, przez 
f do 70 zł, — 'Kuminek od 5%—: do 59—: zł. — jskwie (mieście), Car podziękował i. przyrzekł | Ardahan miuł zdążać pod Kars, -dotąd"nie zdo- 
k tna są bys m 35— zł. — 'Anyż płaski od alek pier prać « eu stosownie do za- | łap dotrzeć do Ardahanu, jak to sami fokale 
i 3 » — zł. chodzących okoliczn . w ialet. aja. ( i ór 
l ' Spirytus za 10000 litrów procent: Zagrzeb d. 7. maja, Pułkownik Despoto- wici ZE $ m torg starać 
$ Gotowy od —*— do 83:— zł. wicz otrzymał pieniądze z Moskwy i instrukcje |sję ma połączyć z oddziałem aleksandropolskim. 
M W terminach w miesiącn: czerwiec — wrze-|z (ettyni. Z oddziałem SwyiR posunął się on na 
o sień 85-50 zł. Usposobienie : ; Liwno, które Turcy silnie uzbroili, Do oddziału giszmau, na drodze Z Bajazetu do Karsu leżący, 
Í Uwaga O A "TTE Parę mia p ispotowicza odkomenderowano z Moskwy 15 wczorajsze zaś telegramy także moskiewskie do» 
orzeka poniżej nsposoblenie : zielnych oficerów. i niosły, że w Kagismanie nie było Turków, gd 
j Usposobienie: Cettynia d. 9. Maja. Zaprzeczają pogło- | Moskale tam weszli, J Dy 
H ') Z powodu wyższych cen zagranicznych i|sce, jakoby ks. Nikita W większej potyczce pod Petersburg d. 10. maja. 
przerzedzonych zapasów, ceny pszenicy są stałe. — | Pogorzycą ranionym D é miał. Na jutro spodzie-| o: i; ia Mi d i że dnia 6 
e à) N * i j ci - jskami Sulejmana b wielkiego księcia Michała donosi, że dma 6. 
l. ) Nominalne, — *) Mdłe, — *) Nominalne, wają się walki z wos , nana baszy W Sio. Kari bez walki. Wprowa- 
U Waluta: mark 63.9 ; rubel 1.42; Napo-|wąwozach Duga. Przybył tu adjutant cara, i|maja zaję RESMAN JE zg ye rka 
z leondor 10.41. udał się do księcia do Fe. „mad || toż ke zai wy- 
© Wiedeù dnia 8, maja 1877. Na dzisiejaz Bukareszt d. 9. maja. Książę Karol uło- |dają proch. Sąsiednie wioski się poddały. 
| targ dowieziono żywej nierogacizay galicyjskiej |żył się z w. ks. Mikołajem co do skombinowa Nie zdaje się jeduak, żeby to oddział 
921 — drednio-ciężkie skich 1582 — cięż- |nej akcji wojennej; według tego rumuńska armja | Bajazetu idący zajął Kagisman. Był to widocznie 
6 ężkich węgierskich 1382 cięż- |nej akcji wojennej ; 7 - 
t kich bagóonów 1205 — razem 3508. będzie operowała oddzielnie, lubo według jednego |oddział konnicy, wysłany z pod Karsu ka Ka- 
s gismanowi. Oddział z Bajazetu idący zbliża się 
m '|dopiero do Diadin, zkąd przez góry i roża 
p [plaen] dada] © pł płacą| żądw | przebierać się masi do Kagismanu, na-co' naj- 
g! wów, z lzby handlo- rm qr. w, R 4lr.w.a |mniej 14 dni trzebuje, I nie zdaje się nawet 
M wej dnia 11. maja. oż. prem. pe 100 zł.| 7X26. 7250|Galic. bank hip. 6 pr. w.a | 4323] 067% ażeby ten oddział szedł przez Kagisaman pod 
1.-Akcje "sa. setukę. aka poź. kol. po 400 fr | BEDE è pr.w.a 8126; #825 | Kars. Więcej prawdopodobna jest wiadomość dzi- 
7 (bor kupona bieżącego.) Akcje bankow E gp | a 9665] 9575 |SIEJSZA turecka, iż zdąża do Wau, Nawet Diadin 
ko Lar LaL 1 mę w: A " BR Kia "*|nie leży na drodze do Kagismaun i Karsu, lecz 
(aj wow. -Uzoru. -Jass p 0 e dh Obligacje piertoszeń. na drodze do Wan. Zdaje się, iż to jest kolumna 
al i zez Wan pos : 
P hip. gal. po 300 zł. akt. kr, dis han. i preo | 3590]186 10] stępa kol. (ga 100 2ł.) silna, która przez Wan posunąć się ma ku Sy 
d u krod. gal. po 200 sł nakł. kr. węg. 200 zł. Moni g0/800 t 3 bi rji, a niedziałać w Armenii. Oto co donosi tele- 
> Tow. osk. n. sust- po 500 zł U a as E o tej kolamnie moskiewskiej 
é -Listy sast. sa 1002. Franco- aastr. po 100 s 100 zÈ > . . . . | 6575] 6625 [ETAM Z “rzerum i 5 
bo aie iben) |, y a |mapa pom a =] = Gao oni apr ia 3T of  Erzerum d 9. muje. Kolumna Mo: 
K URE wa tal Si AE 77] 77 [Elżbiety po 5 pr. sr. w.n| s2-| 98— |Skali maszerująca Od _ persko-moskiewskiej 
A Bin 21, 5 pr- okres SOD a. . 4 „ em. 1862 6 pr.. . | 950| 91—] granicy ku Wan, musiała zatrzymać się nie- 
i i sty dłión jalalt aja a am am p be | . | 8150 85 [daleko Bajazetu z powodu braku żywności 
i za 100 sł. ai 22 0002 Ferdynanda pół. 6 pr. m. k |10175|10226|dla ludzi i koni. _, | , r 
r makt kred, włośc: 6 pr Banku pow. aust. po 200 zł cy " » $ Be, y. 8 Najfatalniej wiedzie się oddziałowi moskiew- 
` z. Inionbank po 140 sł a. KL: 5i R wa skiemu idącemu od rzeki Iionu, brzegiem morza. 
i i kred. sakt, hank po ydy? e H.6m.bpr. , Przed 15 dniami stanął był przed Batum i usi- 
z aa ER 8 Za Ro" Ly] 0 Gd Q Ś RE Pod Ew 95 — łował przez rzekę Czaruk obejść go od poładnia; 
> - kred. mioj. 6 pr. w. a „Jim w. bran Jam I em. 1865 ymczasem nie tylko nie mógł dokonać tego za- 
$ . Obligi sa 100 sł Akcje kolei. 300 zł. b pz. srebr. w. a dania, ale cofnąć się masiał napowrót ku grani- 
fe  lademnitan: wyja e, po 20 zł. — —| — —|Lw. Czer. Jas. JI, om. 1867 ey: Moskwa tłumaczy to niepogodą i powodzia- 
| -1873po 6 pe AJfóldskiej po 200 zł. sreb | 91 $ poz ES PERA mi, zamilczając, że oddział ten stoczył kilka po- 
. Staniaławo 100 Swe "300 si. A pr. srebr. w. a TYT EET ON 
e . czyj „ po 107 Lw. Czer. Jas, IV. em. 1872 o do główny >sklewskich. stojących 
|- holou A pio a PRA 1400 zł. 5 pr. srebr. w, a. na północ od Karsu, to najświeższy bialetyn mo- 
p ka asi p 0. Jón po 200 zł. w:a.]113 — Rudolfa po 800 st. 5 pr. skiewski, któryśmy dzisiaj odebrali. świadczy 
A rpa t xd, Eok gal. Kar. Ludw.po rz "=" „ne najpierw, że [oskale wcale nie otoczyli Karsu, 
je bel rosy jaki ray . Czer. a Jas. po 200 zł.|102 b pr. srebr. w. u. ża cofnęli się jeszcze dalej na północ, i że dnia 
; rej Zepierowy| 1 at]: 43%, Jalór. dzi. (omni). «e „1872 pa 300 zł. 8. maja konnica ich podstępnie przez niby cofa- 
t eine oty k tp Aust. pół. po 200 zł.sr.| 07 spr srebr. w.a, jących się Turków wprowadzona w zasadzkę. 
z l miemieckic UNE” ke 29st. or => nutmiegr fr. 500 pr nieść „musiała wielkie straty. Oto biuletyn mo- 
7 `w srebro . . a à : iewski, 
5 | eń, 9 maja. "yk Papiery lerse) Tyflis d. 9. maja. Wczoraj przy 
TAR Pooszcchny dług pań wież Zak. kr. dla handlu i prz. rekognoskowaniu na pólnocny za- 
7 Shoa (sa 100 6) galio. (Łup.) poż kad ko o 10 at pl k ; chód o4 Karsu przy powrocie starcie 
A Rent. zatr. w bankn. 5 :, pół: wsoż Klikowata po 30 ł. . silne naszej konnicy z wyslianą z Kar- 
| a ; DE EASA O 200 ał r. , . . fty po 6 gr su turecką konnicą i 4 batalionami 
s we met TW po ——| — - |kuđolfa po l0 „ s. piechoty, które maszej konniey po- 
Š E Ka, Balm po 40 a „. 2450 | wrót zastąpić chcialy. Nasi odparli nie- 
# PO 260 zł, pr WA RÓWNA kg e REE | jaciela za góry Rezdikczej, ale 
r » |106 75107 25] Akcje przemysłowe 33) GP R tam napotkali na ukryte baterje tu- 
r . Budow. Tow. sust. po 200xł.| — —| — [Waldstein po 20 zł. m. k 22— |reckie i 4 bataliony piechoty. Stra 
$ = sę wisd. „ 100 , | — —| — —|Windiszgritz po 201} x masze nie wielkie. tureckie bardzo 
. eb pom. „100 | == — — wielkie. Moskiewski ogień szedl wy- 


6310; bornie. Przy tej sposobności sch A- 


(100 s}.) 
ty sast. (sa 100 00 mark . 
SZ kam í Bida Ee 109 mark 6310| mo pocztę turecką 1 pięciu lndzi ją 
Bołycz spine. w SŚ lat E pr wa. famburg 100 mark mart | 63| 530 eskortajacych. 
POJŻ) ni {Taw kijem. 4 pr. wa zwój skła a" a 5170! Biuletyn ten rozebrawszy, widać iż Moska- 
: „pw wa 5 | i le zuaczną musieli ponieść porażkę. 


pod Arsenoy i rozprószyły go pod Majar-|kale przeprawić się myślą, 
rauiono 250.|pontony, przywiezione ko 


W całej prowincji Tereku ogłoszono Stan|qzjnie Stej przeprawiio się 


O tych samych walkach przez Londyn do-| cet, (Ghecet, wyspa ma Dun 
szedł nas następujący telegram, oparty na tele-| przeciw Bralły), aby zrekoguos 
doniesieniach konzulatu angielskiego. |te miejsce. Wylądowawszy napotkali 
wybuchło | tam większy oddział baszibożaków 
powstanie. Oddzial powstańców, liczą-| Bardzo żywa walka toczy się jeszcze 
1000 ludzi, walczył zwycięzko przeciw |teraz w południe. Z obu stron zabici wkroczenia Moskwy przewidzieć można by- 
Moskalom pod Grosnają, (15 mil nu |j ranni. 


i Małą Czecznię i Wielką i Małą Kabardę, lecz! 


j Nad Dunajem. 


Najnowsze wiadomości z nad Dunaju po: 
twierdzają, że już między Turcją “a Rumunią 
walka się rozpoczęła, ale nierówna, bo rumuń- ł | 
skie kule sięgały tylko przedmieść, przed Wid-|godzin trwała walka między rumuńską ba- 
dyniem nad Dunajem leżących, i portu, ale nie|terją pod Oltenicą, 
i baterji tureckich, tureckie zaś panowa= 
tak iż w końcu zbu- 
| zmusiły 
ich |do milczenia. Rumuni w swych biuletynach chwa- | ~. z 
że- |lą się, iż zapalili okręja w porcie, i pożar wznie- nitor jeden mocno uszkodzony. W skutek 
by maszyny i wagony kolei czerniowieckiej z|Cili na przedmieściu! Wieczór wczoraj otrzyma- | pożaru w Turtukaj, Turcy o godzinie 8. wię- 


fortecy 
ły nad całym Kalafatem, i 
rzyły cały Kalafat i rumuńskie baterje 


liśmy telegram następujący : 


Wiedeń d. 10. maja. Podlug 


madeszlych tu telegramów konsular- 


rozkaz ministerstwa, świeżo dany jeneralnej dy-|nych, Kalafat wczoraj prawie zupeł- 
mie przez kule (ureckie zburzony. j“! 
Baterje rumuńskie zamilknąć musia- |nie zaszło. 


ty. Kule rumuńskie dosięgaly tylko 
wysuniętych daleko od Widdynia 


iż na Kau- | przedmieść nad Dunajem i taia wznie= 
łych wy- cily pożar.Wzień przedtem kule rumun- 

do- skie zniszezyły kilka statków handlo- - ; £ 
wych w porcie. Fortecy żadna nie do-|Dunaj do Oltenicy i podpalili rumuńską 
uięgła. Za strzal, który dosięgi przed- strażnicę. 


mieścia Widdynia, książe Karol awan- 
sowal dowodzącego majora podpulko- 


wnikiem jakby za jaki czyn bohater |z baterją? przecież dla podpalenia strażnicy nie 


aki, zwycięzki. 

Już do Dżiurdżewa i Oltenicy dotarł środek 
moskiewskiej armii. Za trzy dni stanąć tam ma- 
ją dwa korpusy. Pod Braiłą toczą się ciągle 
walki między baterjami moskiewskiemi a moni- 


torami tureckiemi. I zdawałoby się Że tam Mos-|kiem powiększeniu załogi w Alzacji, Lota- 
bo zgromadzili tam |ryngii i w prowincji nadreńskiej. 


mi. Dziś otrzyma- 


liśmy następujący telegram : 
Gnlac 10. maja. Dziś rano o go- 


owac 


Jaż to podobno żaden z tych kozaków nie po- 


kaza, stolicy całej prowiucji uad Te-| wróci do Braiły. Z tego moskiewskiego biule- 
rekiem, i pod Majartup 7 mil ma po- tynu widać to dosyć jasno. 


Gałac 10. maja. Dzisiaj z ujścia Pru- 


Tereku ogłoszono |; wypłynęły trzy moskiewskie kanonierki | Francji, 


i poszły do Braiły, 
Moskwa kolejami sprowadziła 6 kanonierck 
rozłożonych. Musiano już te trzy złożyć. 
Bukareszt 10. maja. Dziennik urzę- 
dowy ogłasza dekret książęcy, iż książę 0- 
bejmuje naczelne dowództwo armii. Szefem 


jeneralnego sztabu mianowany  Slaniceano, 


dowódzcą pierwszego korpusu w Krajowy 
jenerał Lupu, dowódzcą drugiego korpusu 


Moskale i na resztę kraju puzedkaukazkiego,|jw Bukareszcie i Dżurdżewie jenerał Rado- | wszystkich co brali udzial 


wic. Dekret dla obu korpusów mianuje sztab 
jeneralny i komendantów dywizyj i brygad. 
Od Reni i Izmaiły mic dotąd nowego nie 


słychać. Potwierdza się tylko wiadomość, że od 


Jsakczy zburzyli Turcy klasztor i miejscowość 


Satanowo, zkąd w r. 1828 przeprawili się przez 
Dunaj. W klasztorze była komenda dywizji mo- 
skiewskiej, a w około Satanowa założono obóz, 
który musiano zwinąć. Zdaje się, że i teraz Mo- 


skale tam przeprawiać się myśleli. 


ma bar- pienia z powodu i przeciw Rumunii, podnosi 
kach 300 kozaków z Braiły do Ghia- Presse, że gabinety, a i austrowęgierski, na- 
u, ma” markowały tak swoje stanowisko, nie odpo- 


| W. ostatniej chwili otrzymujemy 
telegramy: 


Bukareszt dnia 11. maja. Wczoraj pi 


= w =— 


a baterją turecką, koło 
mieściny tureckiej Turtukaj ustawioną a wspie- 
raną przez dwa monitory. Tartukaj się zapalił. 
Dwa razy wywieszał białą chorągiew. I mo- 


czór zastanowili ogień działowy zupełnie i 
w nocy cofnęli awg baterję. (A co się stało 
z rumuńską? p. r.) Pod Dżurdżewem, dokąd 
się wczoraj udał książę Karol, jeszcze nic 


Bukareszt dnia 11. maja. Turcy zabie- 
rają dalej statki z rumuńskich portów, pod- 
palając te, które nie chcą udać się na brzeg 
turecki. Turcy przeprawili się wczoraj przez 


© <w nm 


(Więc przeprawili się podczas walki dzią- 
łowej pomimo rumuńskiej baterji; a co się stało 


podejmowali przeprawy? p. r.) 

Paryż dnia 11, maja. Bezpodstawną 
jest wiadomość, iż niemiecki ambasador u- 
rzędownie tutejszy gabinet zawiadomił o blis- 


Wiedeń dnia 12. maja. Na głosy wę- 
gierskie domagające się natarczywie wystą- 


wiadając ua wezwauie Rumunii, zaręczenia 
jej neutralności, iż teraz wystąpienia ich w 0- 
bec wypadków, które jako skutki najbliższe 


ło — nie można się wcale spodżiewać. 
Paryż dnia 11. maja. Publicznej sub- 

skrypcji na pożyczkę moskiewską rząd wzbro- 

nił tutaj, jako naruszającej nautralność 


Bukareszt dnia 11. maja. Rumuński 
korpus rozłożony w Bukareszcie i w okolicy 
koncentrują się teraz w Dżurdżewiu. 

Konstantynopol 10. maja. Wczoraj 
żywa toczyła się wałka działowa między 
Widiniem a Kalafatem. Zburzono wzniesione 
przez Moskaji w Kalafacie reduty. Moskale 
koncentrnją się dalej pod Braiłą i obwaro- 
wują Dżurdżewo. Sułtan wydał amnestję dla 
w powstaniu 


bułgarskiem. 


ceny zniżone. 


PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE. 
W teatrze br. Skarbka, 
We sobotę dnia 12. maja. 


Po capstrzyku 


Operetka komiczna w 1. akcie J, Offenbacha, prze- 
kład A. Urbańskiego. : 


Wiedeń dnia 11. maja. Minister o-| Jede r 2 
światy na interpelację: Kowalskiego co do tw T nas musi się ożeaiéy 
rozporzadzenia szkolnej Rady okręgowej pz: A abarka z miksis 


samborskiej nakazującego radom szkolnym 


miejscowym używanie języka polskiego jako 


paragraf 19 zasadniczych ustaw państwo- 
wych sprzeczny jest z tem rozporządzeniem, 
i z tego powodu już wydano odpowiednie 


Telegram |Zarządzenie, mające temu zapobiedz. (A więc rowane na parterze 35 ct, — Wstęp na pa 


rozporządzeniem ministerjalnem ma być 
zniesiona ustawa krajowa?! p. r.) 
Petersburg dnia 11. maja. W wczo- 
rajszym przeglądzie wojsk na pólů Marso- 
wem wzięły udział wszystkie w Petersburga 
i okolicy stacjonowane wojska i wielka ilość 
widzów, Car, okrzykami powitany przez woj- 
sko i publiczność, dziękował za dobry stan 
wojska. 
„Prawitielstwjenny Wiestnik* umieszcza 
telegram głównodowodzącego z Kiszeniewa, 
potwierdzający ostrzeliwanie klasztoru The- 
raponte przez Turków. 
_ Londyn d. 11. maja. „Office Reuter“ 
donosi z Malty dnia 10. maja: Książę Edin- 


pancernym okręcie; Sułtan, do Krety; ztąm- 
tąd uda się do kanału Suezkiego. 

Nowy Jork d. 10. maja. Dzienniki 
donoszą z San Francisco, iż moskiewskie 0- 
kręta wojenne otrzymały rozkaz, aby były 
w pogotowiu do odpłynięcia z wód amery- 
kańskich do Europy. 

Londyn dnia 11. maja: W fzbie niż- 
szej oświadczył Bourke, iż rząd żadnych nie 

kroków, aby wysłać angielską flo- 
tę do ujsć Dunaju, Krok taki byłby źle 
tłumaczony i mógłby mi skutki stanow= 
cze. Rząd ponownie czynił przedstawienia 
Porcie, przedłużenia terminu, danego angiel- 
skim okrętom do zawinięcia lub odpłynięcia 
z blokowanych portów. 

Wiedeń dnia 11. maja. Ustawa prze- 
ciw pijaństwu przyjęta dziś w trzeciem czy- 
taniu. Ustawa przeciw lichwie, odesłana do 
komisji, dzisiaj w niej będzie załatwioną i 
we wtorek przyjdzie na porządek dzienny 
Izby. 

Konstantynopol dnia 11. maja. 
Odezwę wzywającą do tworzenia le- 
gionu polskiego podpisali: Karol 
Brzozowski i pułkownik Bogdanowicz. 

Wali (gubernator) z Erzerum ze- 

brawszy 40.000 Kurdów już jest z nimi 
w pochodzie ku granicom moskiews- 
kim, mając zamiar przeniesienia walki 
na terytorjam moskiewskie. 
. Bukareszt dnia 11 maja. Ksią- 
żę rumuński założył swą głó kwa- 
terę w Krajowy. Dzisiaj pod Oltenicą 
silna walka działowa między Turka- 
mi a Moskwą. Oprócz tego pod Turta- 
kaj utarczka znaczniejsza. 


urzędowego, w odpowiedzi swej uznaje iż to | 
rozporządzenie szkolnej ltady okręgowej co 
Wczoraj donoszono, że Moskwa zdobyła Ku-|do formalnej strony jest uzasaduione, ale 


burgski, (syn młodszy królowej) odpłynął na 


Berek zapieczętowaan 

|Monogram w 1. akcie ze śpiewkami przez Aleka. 
Ładaowskiego. 5 

Zniżtone ceny miejsc: 7 

Loża i. piętra i parterowe 2 złr. 50 ct. — LA 
liT. piętra 2 złr. — Loża MI. piętra 1 złr. 80 ct. 
Krzesło parterowe i wstęp ma parkiet 50 ct, $ 

4 


Krzesło I. piętra 60 ct, — Krzesło II. piętra 
ict. — Krzesło III. piętra 30 ct, — Miejsce nume- 
F, 


ct. — Wstęp na MI. piętro 20 ct. — Galerja 
wieczór, 


Początek o godzinie 7, 


Podziękowanie. 


Podpinany w imioniu całaj rodziny składa niniejszem 


najserdeczniejsza podziękę Wmu dr. Wiktorowi Opol- 
| alamu, który podczaa całej ałabości ś.p. ojca naszego 
z jak największa życzliwością, nienzczędząc trudów i oĥar- 
ności swoj pracy, opiekował się nim, następnia Wieleb- 
nemu ks. Alfonsowi Ptaszkowi, który bezinteresownie wraz 
z całym konwontom OO, Franciszkanów eksportacji zwłok 
przewodniczył, a wypowiedzianemi nad grobem słowami, 
wlat otuchę i ożywił wiara i pociecha sorea pasze; Wmiu 
M. Darowakiemzu, prezosowi Stow. „Gwiazda*, Wielob. ks. 
Odelgicwiczowi, prezesowi Stow. „Skała*, Wielebn ke. 
Lickendorfowi, konwontom OO. Franciszkanów i 

kanów, chórowi Stow, „Głwiazda*, Stan. kolegom 4. p. oja 
Stow. drukarakiego, „Owiazda* | „Skała“; och czaj 
straży ogniowej, oraz wszystkim obywatelom miasta, któ- 
rzy Z takiom współczuciem pospieszyli oddać ostatnię 
usługę zmarłomu. Życzliwość tę wszystkich przypisujemy 
á. p. Ojeu maszomu, nlo niewolno i nam miłozyć wobec 
tego, że słowa wdzięczności mimowoli ciśną się nam do 
nat, a okazana przez Was Przózacni, dobroć i stlache- 
tność, koi smutek narz głęboki i dodajo sił na dalsia 
drogę żywota. imieniu rodziny l 

August Skeri. 


DONIESIENIE. 


wD 


Mam zaszczyt donieść niniejszem Wys, Sž 
clo Szanownej P. T. publiczności, iż obfity sk 


OBRAZÓW OLEJNYCH, 


luster i karniszów i 
wiedeńskiego handla mojego, jako Ślii tutaj 
l. 37 w Rynka (obok księgarni Milikowskiego 
przeniosłem i polecam się jak nauprzejmiej z zaa- 
nę moją rzetelną usługą. , 
Z poważaniem 
M. Willig. 
Dla dogodności Szanownej P. T. publiczności 
będą takowe, jakoteż zegary ścienne sprzedawade 
także na raty, ' 


| 


1. kk o. O mna pom — | 


eds TEENE aar: z ka OST FTA E MEZE FAZ 

Miejsce kuracyjne Głeichenberg Ww Styrji, Lelnchówskiej podaje niniejszem do wiadomości, iż w maagazy- 
mie swoim na stacji w Piwnicznej, ma z wolnej ręki 
do sprzedania: LOKOMOBILE e sile ośmia” koni, 
pompę centrifugalną, tudzież zwykłe i Knausta ręczne pompy, kraniki, 
kompletne kafary, amerykańskie windy, narzędzia do robót ziemnych i 
kamiennych jako to: wózki na szynach toczyć się mogące (Rollwigen), 
wózki zwykłe ręczne, kary do kamienia, taczki, czagany, drągi że- 
a|lazne, łopaty itv., dalej narzędzia mnrarskie, ciesielskie i kowalskie, 
kuźnie polne, w końcu szyny, stare Żelaziwo i inne naczynia i przy- 

rządy wchodzące w zakres przedsiękiorstwa budowy kolejowych. 
Mający chęć kupna raezą zgłosić się jednakże najdalej 
do końca maja r. b albo do inżynieru pana MIECZY- 
SŁAWA NIEDZIELSKIEGO w Piwnicznej, lab do pana 
WACŁAWA BREFFERA we Lwowie, przy ulicy Ma- 
lickiej I. 4h. 2296 1—8 


ZERO WE E AREA " gf 
° r- 


SŁABOŚCI PIERSIOWE © 


i SYROP Z PODFÓSFORANU WAPNA; 


PP. GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu. 


8, uliea Vivienne. 


1 Od 1457 r. preparat ten wszedł w powszechne użycie. Leczy on katary, kaszle, chrypki 
9 dtugoletnie. koklusz, zapalenie gardła i kanału oddechowego (bronchites) ale szczezoluicj 
| fi poniyatne sprawia skutki użyty przeciwko słabościom piersiowym (phtisie) i marnieniu czyli 
o 
li 
iQ 


y- Przewyborne przez Suez-0desse pl „p "a 
KRBATY chińskie 


właśnie otrzymał 


i poleca handel 


St Markiewicza 


| we Lwowie, w Rynku l. 42. 
N. 1. Taszu, żółto - kwiat zł. 4.40 
2. Juntojozan Lialr-kwiat. „ 3.60 
3. Nandżyn. zbiór maj. „ 3.— 
4. Suchong, czarna „ 2.50 
„5. Congo, familijna 0 
6 
7 


| gag półka przedsiębiorstwa budowy 9go losu drogi żelaznej Tarnowsko- 
l 


Źródła obfitują w natron i szeząwy żelaziste, żętyca kozia, mleko, inhalacje G 


Won] 


1870 TL2 


9 

E 

Na sprzedaż ~ 
|realność 1. 731, — 4 drogi. Wułecka weji 
Lwowie, zajmująca 40 ubikacji mieszkal- 
Inycb, ogrodn przeszło 8 morgi, lodownięjg 
i oranżerję. Bliższa wiadomość u adwo | 
kata Dr. Semilskiego. Pośreduikuw|$g 
jwyklucza się 2:89 1—12 


00000000 600000060 


K. Gruchol 


{$ et. 


Słabości włosów wszelkiego rodzaju, 
a mianowicie wypadanie włosów, siwienę i two- 
rzący się łupież, leczy w krótkim przeciągu czasu 
bez pomocy lekarskiej, 1929 5— C 
Olej taninowy dr. Moras 
Flakon wraz z przepisem użytku kosztuje 2 zł. 

Po największej części jedeu flakon wystarcza. 
Do nabycia we Lwowie n Zygmunta Ruckera 

w apt. pod srebrnym orłem, ulica Krakowska. 


R: 003 ź z zeru 
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eylon 


~ 
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. Proszek herlavizny p 
z najlep. 

m "herbat A 
za funt 500 gramów. 


« 


przez żaden gatunek nie przewyższona w smaku i 


MOEA 
q8010d 317 44 


pól kila I zł. 
poleca handel korzenny 


KAROLA BALLABANA we Lwowie. 


wy. = ye 


handel płócien 
we Lwowie, Rynek 35. 


poleca najlepszego gatunku: 
Pończochy damskie, regularnej 
roboty drutowej, bez szwu tu- 
zin 6, 7, 8 zł. 
Pończochy w paseczki koloro- 
we, tuzin 9, 10 zł. 
Pończochy dziecinne białe i ko- 
lorowe każdej wielkości, gład- 
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© 
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LECZENIE CHORÓB PIERSIOWYCH, 


we wszelkin: stopniu suchot gardlanych i w ogólności wszelkich sta- 
bości piersi i gardła, przez użycie: 


SILPHIUM CYRENAICUM 


wypróbowana przez Dra LAVAL w szpitalach wojskowych i cywilnych w Pæ- 
ryżu i w głownych miastach Francji. SILPIUHM przygotowuje się w tynk- 
turze, w granutkach i w proszsu. 1786 6—? 
W Paryżu w aptece pp. Derode i Deffès, 2, ru Drouot. w Krakowie w 
aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka; we Lwowie w aptece P. Mikolascha; 


Kawa 


w dobrym stanie z dwema siedzeniami, 
głównie do podróży przydatny, za mierną 
cenę do sprzedania. 2309 1—3 

Bliższa wiadomość w restauracji 
pod „Złotą gruszkąś u właściciela. 


suchotom. Pod działaniem Jego ustaje kaszel najuporczywazy i potnienie nocne, a chorzy 
szybka pow eacaj} d» późadanego zdrowia i tuszy. Lekarze przypisują często Pastylki ze 
soku gluwiastej saiaty i laurowych liści p. Grimault, bardzo przyjemnego smaku, kiody 
idzie 6 wyleczenie katarów i kaszlów zwyczajnych. 
D:a uniknienia licznych fałszertw i naśladownictwa, żądać aby stempel rządowy fran- 
guzki kaloru niobieskiego, stosownie do prawa z 26 Listopada 1873, marka fabryczna 
i podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały się na jednej etykiecie. 
Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYIT. 


———-- w Warszawie w składach materjałów uptecznych pp. Mrozow Gallego. LZ=Ó zai z AE ZWZ RZ WE m Pt 
j j j Jholewki do pończoch dla dzieci r 5 : 3 ATTE 17 weto tuo Pęzayc r ode STE REAR * e L T mik ja mA 9 
Dr. ZOZISIAW NIGSZKOWŚKI, 8. i dze para oa 26 do ro ct”. QjWiadomość dla przyjeżdżających amamaammaasammeamasaa a | 
prporziazmo ae micanegi Pod 3 koronami |. 10. nlica Tr t f 
rówuie jak lat poprzednich, tak i w tym bawełniane, robione na drutach cii y m 2 £ n A Ę , 
roku wyjeżdża na sezon letni do bez szwu, białe ze surowej żół- wieje s; pokoje meblowane pP r o m e S n a y e M | G wW e , UY EE Jy 47 
A P ej wielkości na dłuższy lub krótki ; 
M ada jako H pęka = tej E to Inb z paseczki ©-zus do wynajęcia, W tym samym domu AS, WNE s f 
ymacyjny. y = tuzin zł. 5, 6, 7, 8 zł. y 4 ; l je skie a 5 
— ———— 6 Skarpetki dziecinne. jest LOKAL osy WĘSIEI A 
| 4 © Skarpetki cieniutkie na wielki @iua dole do wynajęcia, cały k let służ EWĘ” $ 1 ZĄW N 0e d d IGZNĘ i (WO- TOMOWĘ 
Un Français, LJ upał, ap; zł, p para 16 ki na CA TA te Z; AE loto dą | zł. 2.50 i stempel b ł M 
da iu meillenre education, ayant passójg Skarpet z płótna szyte do ®linnych być użyty celów. Bliższa wiado- PwC Ja C sia zdaniem profesorów kliniki lekarskich i najznakomitszych lak P 
; i zalecania dla cierpiących ma @imośċ ścicielki. pb 8. i sk j l 3 S ATZUSROTALISZYUH LUKUDIN, + JE 
dén R a bie a oseni nagniotki. 216410 4—6 ore a o af a | Główna wygrana | 150.000 Zł. Główna wygrana skuteczniejsze od wód słonych jodo-bionowych Rreuzmaeh, Hall, 
partriculierea a Leopol. Excellentes réfè- SE” Zamówienia zamiejscowe 7 O — | Heilbronn, Adelheidsquelle. “ 
apoen, frire au boreau dn CT a Me uskuteczniam jak uajstaranniej. H Bardzo pilno | Ciągnienie 15. muja Wyroby chemiczne K wód iwoniekich a 
ontran Pxxxr. 2310 1— Pończochy, skarpetki, któreby a ZET EPX T" . k À 
Mareen ~ a się nie podobały, będą wymieniaue. 2 Poszukuje się do nahycia maty fel-|f] P’ zł. 3.50 PROMESY na LOSY z r. 1864. wę 3 0 i: otrzymane do leczeń domow ch uży w 
D* Fest S Capsules, 2 Karol Gruchol 1 wark (dominikalny) w bliskości kolei, i stempel. Ciągnienie 1. czerwca. Główna wygrana 200000 zł. i stempel. i ay cj y z MAD ane, 

i niewięcej jak od 50 do 100 morgów prze: e eschift 1930 g--6 jprzyrządzane wedłu rzepisów Dra Czerniańskieg rof, chemii 
najpewniejszy Środek przeciw rzełączce 300000000 0000000008 giseny mający, złdobspie dodtitczc e WAD u LB „di Wiedni Iniwers stetu Ja iellońskiego Dra Radzików EA a E ai 
białym upławom i ich śkatkot Główny EZ nym, ogrodem i 4 porządnemi zabudowa” der Administra- MERCUR": we iedniu | cy, glei 3 ,, A y 8 ego, pro (NEM 
SE zum welssen Ein- Leśnicz niami gospodarskiemi. Kupujący može dać tion des 39 Wollzeile 1r. Uniwersytetu lwowskiego i Dra Lutostańskiege w lwonicza. 
horn“ Altstadter Ring N. b51, I. dalej y gotówką zaraz 4000 zł. a. w, W razie SZA COROSO SE ESS m di a F 
u J. Fórsta iage E Porie, A. Fili- uzdolniony i obznajomiony w kultnrze la- Ot s PW A ou E = 3 W ASIA | de; O | || | 4 «© ||| E C R ak 
poka Karlsplatz, B. Fragnera, Kleinseite|sowej, przez dłuższy czas w zawodzie tym| o < + i PA E z r OESE ao E A Ms 1 «4 
w Pradse. 3 2088 3—6 e zaszczytnemi OAZĄ W. stracji „Gazety Narodowej Ia E . aa Nagroda Montyon 2000 fr.) przy znana przez jod i brom ZaWwićrająca, 

o Ai — i » m0. a - $ aS em rzyr ar . . 41: O . . p" 
e e A a i a E ŚRODA | raze GA Sól ta zawiera wszystkie stałe składniki w wodzie iwonickiej roz- 
Dwa oko e zlecenie pod adresem: D. $S., poczta RSEN à =a n 7 PREPAR ACYOY WINA 7 CHIN puszczone. Używa się do przyrządzania w domu kąpiel ogólnych 
9 Złotniki. 2314 1—8 Już 1. ezerwca "R tom ES i, a Y } ; l NAW (dla osób dorosłych 2—4 kilogr. na 200 litrów wody; dla dzieci do 
IE f rzedostatnie ciągnienie gar RATo. DOZOWANYM lat 10ciu 1 kilogram soli na 100 litrów wody), oraz do kapiel 
kuchnia, spiżarka, strych, zaraz do p £ 4 ONE a ŻRÓR W M 3 D 
tolecia. Ulica ów. Zofii Nr. 16, Na naukę za Gzonka Akademii Alędycznój Paryzkidj nasiadowych (20 dekargam). 
na Stryjskiem. 2304 1—3 U © Wi” Professoru Szkoły Farmaceutycznej w Paryżu. | . = ONO d . i ; 4 ` á t 
brs >p ro ll ams le 0) ces. król. To $ austr. WINO z CHINA DOZOWANE WIKO z CHINA : ŻELAZEM ŁUG iwonicki jod i e Mk WRO 
Faj ki - A] f CSSIANA HENRY a OSSIANA MENNY C. wł 1280, 
prawdziwe tureckie werde uai los? , h Bi cyami chiny z powodu swego sklad nie. | pararyiżolazstywh przeciw ozeni taui  jlniejszy od wszystkich ługów lekarskich w handlu 
z "uk et., sywać sp | R iż O0SÓW państwowyc Ą zmiennego i bogatego zasobu pierwiastków Przyjemnewo sinakn i niezawodnej skutecz znajdujących się. 
ez nakrywki 12 ct. czasu we Lwowie, ulica l łziałających. Przyjeninego smaku, niespra- | ności. działa cudownie przeciw bladaczce, 1 A ; i Ryki 
poleca handel Halicka Nr. 13, L piętro, z r. 1889 |. 0; zadarmo, dziła z noz dna zr b mE e a Lug ten używa SIĘ do nacięrań (samy lugiem lub rozcieńezo- 
L. Paczońskiego w Czernio weach. w Krakowie. vulica|z Wygranemi wynoszącemi przeszło JJ skutecznością przeciw Zimnicom, yorgcs-| czerpaniu sił. osłabieniu, ogólnej niemocy g |NYM 1:2:5:10 wody, stosownie do porady lekarza); do okładów 
Pp. odbiorcom w większych ilościach! 3 17 milionów złotych, pomiędzy któ- kom tyfowłałnym, w długiem i mozolnem |i wszelkim chorobom z niedostatkn krwi (U .BaaloxcZ wody); do wstrzykiwań (1: 15: 20 cz. wody;) do 
zpACHNY rabat 4216 3—3 | Reformacka, " bm ALA porns wygrana 280000 zir. | progprie | do zdrowia, pien Jest to nieoce- | pochodzący. prządzenia kąpiel dla malych dzieci do lat Ściu 
pa ra Br) A OAZA E szawie ulica Mio-|| jakote iczne wygrane pomniejsze. niony środek toniczny i pokrzepiający. | Śp zyj |! i ani 3 nj En 
PENSJONAT dowa Nr. 1. 2—6 || Sprzedajemy częściowa udziały jednej | ~ z N E BTL ata DAT E [r AER) TAr 
Z rozpoczęciem- nowego 18778. roku Preytem Fu e że p AR AEC ad 3 | MIG R ENY I N EW R AL GI E _ BIW Iwoniczu urządzają się kąpiele piaskowe, które są nieoce- 
sakolnzgo, otwieram u siebie pensyonat dla|!* b. wykład nauki kroju w mol p| Pyudziesta część . . . . zł. 8.5)] PAULLIN!A FO RAIER od 1840 r. jest jedynem lekarstwem w tych cierpie- $ |jnionym środkiem w cierpieniach zołzowych, nerwowych, gośćciowych 
5 lab 6 ucaniów gimmnsz jalnych lab realnych dach, zaprowadziłem obszerniejszy czyl) Dziewiąta s w «uk 1656085 © v. niach. Pół paczki rozpuszczonej w Jyżce wody cu id b P a obreb Iv onic ż ządzić kapi 
sakół. Wszelkie wygody, troskliwą opiekę „jet oryei aiz, w Lodi Czwarta 5 macah i K 41. — krowanej ein do ukojenia ai oN głowy bez niebezpieczeństwa. | pi ko J bic ak uzg” ui wano bać AEK Z! aplete 
ivei kich dmiotów szkol. guskich, a re wykon a € Pół części . . . . . . 80.— WE W PAKYŻUE, ulica a anjou-Mt-Honorć Ba; w Warszau le, w składach materyal. ASKOWE, orge 5 i '©w gorącego Dp:a8KA. | 
Dom wzi anig "będą tylko, łatwy sposób, na podstawach w mojem/| Dwudziesta częńć z wyłącze. W, aptecz. PP. Mrozowskiego i Galiego ; we Lwowie, w apt. P. M:kolascha ; w Krakowie, $ Nie nżywać bez porady lekarzu! 
małodzieńc z dobrom rodzinnem wychow a-dzielo p zawartych. Kurs dwu-tygodniowy niem najmniejszej wygranej 74. 5. — + apiece PP. Prauczyńsłi "KO i kedyka PECO Poznaniu, w upiece PH. Pra Mankiewicza. Í a . . 
niem. Bliłaza wiadomość we Lwowie ulica zak; . n AE re N N E a Uziesidta CEA d F Baasa A i E SE E E GESOTL 3 M. U Æi iwoni © ki 
Lycsakowska |. 32, I. piętro. 2234 2—7 (0788 zwartą cześć . . . . . „22.— > — = me ae a EE tInini z 
„|10 arkuszy tekstn, a 1000 rytych figur, | połowę cześci . . . . . 7483— szczególniej do okładów używany. (W tym celu rozra- 
Pigż wości zewaki kosztują 5 zł., linijki Głodziń ski. eds 4 zadatku 20 zł. idal- Dr. Winieruitza i bia się wrzącą ay 
=- s a r szych spłat ratalnych w kwocie 150 í F YW : Ą : ; Ą l 
Lilionese Wi Ksawery F s i At i, zł. dostarczamy dnia 5. czerwcza piąta Kab isa hyde dały CENY Sól i Iug iwonieki rozsyła się w puszkach blaszanych (kilogram 
= eh pe naa czyciel inutoj pO Ej = | E Mi owczą aÈ 1-39 z * KALTENŁLEUTGEREN, soli złr. 1/50, litr lagn zł. 1:56) po 5 kilogr. resp. 5 litrów, opa- | 
znajduje codziennie coraz Ra. „Aier oda kulik 5 mej mila od Wiednia, pół mili od kolei południowej (Lesing) otwarty przez fitrzonych odpowiedniemi etykietami. Za te tylko Zakład ręczy, w in- | 
więcej uznania. Wszystkie | działowe kwity | maċ musi wygrana. s y D 627 holm Mint ces. "mil nej zaś formie wyroby iwonickie sprzedawane, nie są oryginalne, 
fałdy i nieczystości na twa- na "a. Ar 7 AP zetm aIOPrBŁLZ, zwłaszcza tól czerwonego koloru, która jest mieszauiną soli i farbya 
rzy, zuikną w 14 dniach. 1: å q Nyitrał $ Co. docent na wszechnicy wiedeńskiej, Ostrzega się publiezność, aby takiej soli nie kupowała. ` 
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MODELE paryskie i beriińskie, SUKIEŃ i 
OKRYĆ damskich. 


Materje meblowe, dywany, firanki itp. 

Zamówienia na KONFEKCJE według 
modeli uskuteczniają się w jak najkrótszym 
czasie. 


panu Lessueur w Paryżu 


BAU ALLEMANDE 


Na spędzenie piegów i liszai, zapo- 
biega zmarszczkom, bieli płeć, w Pa- 
ryżu u p. Gastellier, 47 rue de la 
Chaussée d'Antin, we Lwowie w apte- 


Pomada AUX VIOLETTES DE PARME 

Olejek AUX VIOLETTES DE PARME 

Puder ryżowy AUX VIOLETTES DE 
PARME 

Eae yE AUX VIOLETTES DE 
RARME 1813 3—20 

37, Boulevard de Strasbourg, 37. 

We Lwowie w magaz. pertum pp. 


Składy: we Lwowie w apt. p. Zygin, Ruckora, pod „srebrnym orłem.* 
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TRUSKA WIEC. ù 


Romana Sanguszki w Slawucie. 
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Strzyżowskiego i Bay wineję opłacone. Iśąpiele słono-siarczane i żelazisto-slono-siar- Q 


czamo-szłlamowe, słono alkaliczne zdroje rozrze- ( 
dzające do picia. p 


Swieży transport kołder i kor= 


Sklad sukna, kortów i kolder z fabryki JO. ks. 
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wyrabiane przez 


J. Rudolph Brzorad. 


= ASTHMA 
F ornini Pasta Pompadour. 


= a || Gdy faktycznie wojna jnż A a p akbę wić wojsk wyłącznie polega na mące Żytnej, jak CYGARĘTKA INDASIE 
Sławna od lat 150 również ze wzgląda, że w Galicji i tak przeważnie Żyto i miękie gatunki pszenicy bywają mełte, pozwalam sobie ' 
jako jedyny środek leczniczy i konserwacyjny, zapomocą której za pisemną moje kamieni młyńskie Po dmangriadanzom młynów ppimoczej zalecić. gu |" EP. GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, 
gwarancją wciągu 14 dni bez śladn usuwa się piegi, ostudy, pryszcze, dzióby, 4 „Prócz tego są moje kamienie młyńskie miezr że i do innych rodzajów mlewa, a to szczególnie Wszelkie środki aż do dziś używane przeciw astmom. w jakiejby niebyły formie i g 
wĄgTYy, czerwoność nosa, w ogóle każdą nieczystość na twarzy. Pisemna do śrutowania i do mlewa knkuradzy, a kamień młyński z Sarospataku trwa dziesięćkroć dłużej, jak każdy staci, miały zawsze za podstawę belladone, stramoniun, nikatynę alba opi. 


. Niedawne doświadczenia dokonane w Niemczech, a powtórzone we Francji przekona? 
że kanopie indyjskie z Bengalu {Canabis indica) posiadaja własności sknteczne da muti 
wienia przeciw tej słabości, jak również przeciw kagzlom nerwowym . suchotom gardi 


inny zwykły kamień młyński, a przytem wydaje o 25 pre. więcej mąki, z tego też względu, - Sarospackie kamienia 


gwarancja daje takie zapewnienie, że gdyby ta oryginalna Pasta, Pompadour młyńskie są stosunkowo najtańszymi pomiędzy innymi istniejącynii. 


nia skutkowała, pieniądze bez przeszkody oddane będą. Cena słoika z prze- 
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Wydawcy i właściciele: J. Debrzaśski i K. Groman. Odpowiedzialny redaktor "r Dobrzański. 
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Z druksiui „Gazety Narodowej“ pod zarządem 4; Skerla. z 


Dodatek „Gazety Narodowej do Dr. 108. 


Lwów d. 12. maja. 


Węgierskie dzienniki zaniepokojone są mo- 
cno zapowiedzianem ogłoszeniem niepodległości 
Rumunii i obwołania księcia Karola królem. W 
ostatnim numerze Gazety Narodowej, korespon- 
dent nasz z Rumunii pisze, iż tam wydano ma- 
pę Nowej Dacji, obejmującą Siedmiogród, 
Bukowinę i południowe Węgry wraz z Temesz- 
warem, i to z inspiracji rządowej, aby dla polity- 
ki Bratiana zyskać zwolenników, Dzienniki wę: 
gierskie, a nawet umiarkowany, ministerjalny 
Pester Lloyd wzywają rząd, ażeby wystąpił z 
swej neutralnośei, skoroby ogłoszono niepodle- 
głość Rumunii. Inne idą jeszcze dalej, i wzywa- 
ją rząd do czynnego wystąpienia i wystawienia 
korpusu w Siedmiogrodzie nawet w razie, gdyby 
Rumunia wzięła czynny udział w wojnie prze- 
ciw Turcji. I słuszną dodają uwagę, że jeśli ga- 
binet wiedeński uważa udział Serbii w wojnie 
za sygnał dla Austro-Węgier do zajęcia Serbii, 
to takie samo niebezpieczeństwo grozi monarchii 
i z wmięszania się Rumunii w wojnę i z ogło- 
szenia się niepodległą. 

Ale gabinet wiedeński coraz dalej wycofywa 
się, gdy niebezpieczeństwo istotnie grozi. Mini- 
siecjalna Presse w odpowiedzi na wezwania wę- 
gierskie odpiera dzisiaj, że gabinety, a i austro- 
węgierski, nie odpowiadając na wezwania Rumu- 
nii o zabezpieczenie jej neutralności, namarko- 
wały tak swe stanowisko, iż i teraz wobec wy- 
padków, które jako konsckwencje wkroczenia 
Moskwy do Rumunii przewidzieć się dały, wy- 
stąpienia icn spodziewać się nie należy; co zna- 
czy, że Austrja i w razie wzięcia udziału Ru- 
munii w wojnie, i ogłoszenia jej niepodległości, 
zachowa się nadal neutralnie. 

Cóż więc znaczyło oświadczenie Andrassego 
w odpowiedzi na interpelację, że Austro-Węgry 
przestrzegać będą swych interesów, i skoro te 
zagrożone będą, poczyni potrzebne kroki?... 

Takie z jednej strony stawianie się w go- 
towości niby do zabezpieczenia swych interesów, 
a z drugiej strony cofanie się, gdy te interesa 
najwidoczniej są zagrożone, charakteryzuje całą 
sytuację Austro-Węgier w dzisiejszej chwili. 
Ktoś ją trzyma za poły tak, iż co się zerwać 
powinna, to ona cofa się. A tym ktosiem jest 
nie kto inny, tylko gabinet berliński. Nie pozwa- 
lają jej ani iść z Anglią, ani na własną rękę 
bronić swych interesów. Są to skutki wejścia 
Austro-Węgier w trójeesarskie przymierze. 


: Operacje Moskali przeciw Karsowi i Erze- 
rum zostały wstrzymane. Urzędowe biuletyny, 
jakie telegraf przyniósł z Petersburga i Tyfiisu, 
napróżno chcą zamaskować klęski, jakich Mo- 
skale doznali d. 6. i 8. maja pod Karsem. Jene- 
rał Loris-Melikow w d. 6. maja usiłował postą- 


pić z silnym oddziałem wojsk na południowo- 
zachodnią stroną Karsu, drogą ku Erzerum wio- 
dącą. Udało mu się wprawdzie zająć miasto Ka- 
gisman, lecz potem oddział wojsk jen. Loris-Me- 
likowa „musiał rekognoskować i powrócić*, Tak 
opowiada biuletyn, lecz nie wyjaśnia, kto zmu- 
sił ten oddział do rekognoskowania w tyle. O- 
statni ustęp biuletynu jest jednakże jasnym. 
„Pułk dragonów Schwera wysłano naprzeciw te- 
go oddziału“. Przetłamaczywszy to z języka woj- 
skowego na zwykły, okaże się, że oddział ten 
został pobity, uciekał, a pułk dragonów wziął 
uciekających pod swoją opiekę i zasłonił dalszy 
ich odwrót. 

To stało się na południowym zachodzie Kar- 
su d. 6. maja. 

. Jenerał Szeremeticw na północnym zacho- 
dzie Karsu d. 8. maja nie doznał lepszego powo- 
dzenia. Na północ i połuduie Karsu poruszały 
się moskiewskie kolumny ku wspólnemu celowi 
na zachodzie, ku Erzerum. Południowy oddział 
pod jen. Loris-Melikowem, musiał się cofnąć 
przed Turkami, d. 8. maja zaś musiał Szereme- 
tiew rejlcrować. Spotkala go przytem mała nie- 
przyjemność; wpadł w zasadzkę, i to dość silną, 
skoro oprócz czterech batalionów tureckiej pie- 
choty były w niej także i baterje. Zasadzkę tę 
„odkrył* Szeremeticw podczas swego odwrotu ; 
widać z tego, że nie udało mu się pójść naprzód, 
a odwrót zamykały mu owe cztery bataliony z 
baterjami. Cuda, w biuletynie opisane, są bar- 
dzo wielkie; Szeremetiew uszedł z zasadzki, ba- 
terjami uzbrojonej, nie straciwszy ani jednego 
zabitego, a między dziesięciu ranuymi opłakuje 
także jednego kozackiego konia. 


Telegramy „Gazety Narodowej". 


Bukareszt d. 11. maja w nocy. 
Największy monitor turecki pod Bra- 
ilę zbliżając się o 3. godzinie po po- 
ludniu, ustawił się za wyspą Ghiacet 
i ostrzeliwał miasto, Moskale z brze- 
gu i z bulwaru nad Duuajem odpo- 
wiadali najpierw lżejszą artylerją, 
lecz nie trafiali. Lecz później odsłoni. 
li zamaskowane winnicami, na wzgó:. 
rzach nad miastem ustawione baterje 
dział ciężkiego wagomiaru, i rozpo- 
częli z nieh ogień, który trwal godzi- 
nę. Dwa granaty wpadły do kotla pa- 
rowego, który pękając udzielił ognia 
prochowni Monitor wyleciał w po- 
wietrze. Dwieście żołnierzy osady mo 
nitora utopiło się. Retmani uraio- 
wani. 

(Dwiestu osady na monitorze dunajskim być 
nie mogło. Osada monitora najwięcej liczy 50 
ludzi; pr. r.) 


Londyn d. 12. maja. Na Kauka- 
zie powstanie się wzmaga. Z Orla, 
Kurska i Tuly wszystko wojsko wy» 
slano na Kaukaz. 

Bukareszt d. 12, maja. Od jutra głó- 
wna kwatera moskiewska będzie w Plo- 
jeszti. 

Bukareszt dnia 12. maja. Na nocnem 
posiedzeniu po rozprawach nad interpelacją 
Stolojanusa co do kroków przeciw bomardo- 
waniu tureckiemu miejscowości rumuńskich, 
Izba przyjęła 58 głosami przeciw 29 nastę- 
pujący porządek dzienny: „Widząc iż Tur- 
cja zaczepnem postępowaniem zerwała węzły, 
wiążące Rumunię z Turcją, i konstatując iż 
Turcja rozpoczęła kroki  nieprzyjacielskie 
przeciw Rumunii a rumuńskie działa już od- 
powiadają na tureckie wypowiedzenie 
wojny, Izba opiera się na poczuciu spra- 
wiedliwości mocarstw gwarancyjnych, które 
traktatem paryskim zastrzegły polityczny 
rozwój Rumunii, i upoważnia rząd, do podjęcia 
wszelkich kroków, zabezpieczających byt Ru- 
munii i dozwalających jej zająć po przy- 
wróceniu pokoju dobrze określone stanowisko 
polityczne, któreby jej, wolnej od wszelkiej 
zawisłości, dało możność spełnienia swej 
misji politycznej na Wschodzie. 

(Jest to więc upoważnienie dla rządn, wypo- 
wiedzenia wojny Turcji a ogłoszenia niepodle- 
głości Rumunii. P. r.) 

Wiedeń dnia 12. maja. Tu i w Pesz- 
cie ogłoszono ministerjalne rozporządzenie, 
ogłaszające zasady, podług których władze 
i obywatele Austro-Węgier mają co do han- 
dlu i żeglugi postępować podczas turecko- 
moskiewskiej wojny. 

Rzym dnia 12. maja. „Italie“ donosi, 
że Corti dziś lub jutro udaje się na swą 
posadę ambasadora do Konstantynopola. 

Petersburg dnia 12. maja. Minister- 
stwo marynarki konstatuje, iż turecka blo- 
kada na Czarnem morzu nie jest istotną. 

(tj. że nie jest dostateczną ilością okrętów 
wykonywana, w jakim to razie podług umowy 
międzynarodowej niema być przez neutralne mo- 
carstwa jako blokada uznaną. Moskwa widocznie 
chce takie nieuznanie prowokować; p. r.) 

Jenerał Tergukassow obsadził dnia 8. 
maja Diaddin bez walki. Ludność przyjęła 
go przyjaźnie. 

Bukareszt 12. maja. W rozprawach 
nad intorpelacją Stolajanusa oświadczył Ko- 
golniczano, że Turcja sama zerwała z Ru- 
mnnią i wypowiedziała jej wojnę, zrywając 
stosunki dyplomatyczne. 

(Ależ pierwej Rumunia zawarła konwencję 


z Moskwą, co było zerwaniem z Turcją najja- 
wniejszem; p. r.) 

Zaproponowano dwa porządki dzienne: 
pierwszy wypowiadał, że gdy węzły między 
Rumunią a Turcją są zerwane, Pumunia 
staje się samowładnym panem swych losów. 
Drugi podał poprzedni telegram, 

Przy rozpoczęciu w nocy przerwanego 
posiedzenia, oświadczył Jonesco: Rumunia 
nie ma pieniędzy, nie ma armii gotowej i 
nie ma sprzymierzeńców, bo przecież Mo- 
skali nie może uważać za sprzymierzeńców 
nie potrzeba więc wypowiadać wojny. 

Minister Bratiano odpowiedział, że Ru- 
munia udawała się do mocarst ale nie o- 
trzymała żadnej odpowiedzi. Opuszczona, 
musi tylko na własne siły liczyć Ma ona 
dobrą armię i dobrych oficerów i może do- 
wieść swej żywotności; musi się bronić, sko- 
ro Turcja wypowiedziała wojnę. 

Poczem przyjęto w pierwszym telegra- 
mie podany porządek dzienny. 


Telegramy innych pism. 

Tyflis d. 9. maja, Przednie straże korpusu 
erywańskiego doszły do Buszek (dwie mile na 
północ od Hamur), i w celu rekognoskowania 
wysłały oddziały kawalerji ku Kagisman. W po- 
wiatach Karsu, Bajazetu i Kagismanu zaprowa- 
dzono już moskiewską administrację. 

Petersburg d. 10. maja. Tutejsza giełda 
ofiarowała 60.000 rubli na cele wojenne. Dalszy 
korpus gwardji odesłano nad Dunaj. Armia po- 
łudniowa zostanie znacznie wzmocniona. 

Petersburg d. 10. maja. Rokowania z 
francuzko niemieckim consorciam o pożyczkę 15 
milionów funtów szterlingów bliskie ukończenia. 
Syndykat wypłaci rządowi w maju pięć, w sier- 
e: pięć, a ostatnie pięć milionów w paździer- 
niku. 

Konstantynopol d. 10. maja. Sułtan 
wyjeżdża w tych dniach do Szumli. Podczas je- 
go nieobecności, rządzić będzie Rada ministrów 
za szczególnem nmocowaniem Abdul-Hamida. 

Bukareszt d. 10. maja. Książę Karol 
poddał się o tyle pod moskiewską komendę, iż 
zobowiązał się do postępowania zgodnie z za- 
miarami głównej kwatery. Wypowiedzenie woj- 
ny Porcie ma nastąpić 13. maja. 
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KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
WIEDEŃ 11. maja 1877. 
godzina 10 minat 42. przed południem 


Akcje kred. 135.50. Anglo-austr. 65=— 
Kolei Kar. Lud. 199.—. Kolej połud. —— 
Napołeondor 10.34. Usposobienie, dość stałe. 


